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W stronnictwie ludowem, które głównie 
fest odpowiedzialnem za utworzenie obecne- 
go nieparlamentarnego rządu, dokonuje się 
teraz znamienny zwrot. Po artykule „Goń- 
ca“, który zapowiedział, że P. S. L. wystapi 
z programem rzadu parlamentarnego (0 czem 
pisaliśmy wczoraj), pojawił się w ostatnim 
„Pisście* artykuł również niewątpliwie in 
spirowany przez sfery kierujące stronnie- 
twon, który ze zdumiewającą szczerością 
odstonia tragedyę naszego życia polityczne 
go i szuka drogi wyjścia z obeenego cięż- 
kiere położenia, Artykuł ten, noszący wy- 
mowy tytuł: „O dwa miesiące czasu dla — 
parowa, boz ogródki przyznaje, że nad 
żreiem politycznem sejmu unosi się atmo- 
afera „ohydnej demagogii", „niesmacznego 
"kadeonia tłumom, „Niech dyabli biorą pań- 
atwo — pisze „Piast“ — byle partya zyski- 
wała na Mezhie zwolenników“ — oto dewi- 

a dzisiejszego życia politycznego w Paol- 
ges, Wezelka robotę dla państwa uniemożli- 
wia nieszczęsną atmosfera przedwyborcza, 

steniająca ludziom zupelnie interes pań- 
ialąca im przed oczy tylko wy- 
Jo interes partyi*... 

Świetą prawda! A tłumaczy ona także, 
diaczego ludowey nie zgodzili się w swoim 
czacie na rozszerzenie podstaw galinctu 
Witosa į dlaczego stronnictwa centrowe nie 
odwaisly się na utworzenie rządu, opiera- 
jącego sie o większość centrowo prawiecwą, 
skoro skrajna lewiea odmówiła udziału 
w rzsluie koalicyjnym. „Atmosfera przed- 
wyborcza”, „ohydna demagogia”, oLawa 
o stracenie wpływu w masach —— odegrały 
tu smutną rolę... 

To też z pewnem zdziwieniem, ale też 
g uznaniem przyjąćby można tę, jeszcze co- 
prawda niejasną zapowiedź zwrotu w poli- 
tyce ludowców, w powyższych artykułach 
aawartą. Wynikałoby z niej, że ludowcy 
wypowiadając się za utworzeniem rządu 
parlamentarnego, chcą uwolnić sejm z opo- 
rów partyjno-wyborczych. A czynią to — 
jak Świadczy artykuł „Piasta“ — z taką 
samą szczerocśią, z jaką charakteryznią 
dotychczasową działalność stronnictw Bej- 
mowych, 

„Jeśli nie cheemy dopuścić do katastro- 
fy — pisze „Piast* — to musimy zrobić 
wszystko, co jest w naszej mocy, by inte- 
res partyjny bodaj na jakiś czas wszystkie 
stronnictwa usunęły z pierwszego planu, by 
sie zdecydowały zostawić bodaj trzy, bodaj 
dwa miesiące dla pracy na rzecz państwa, 
dla interesu państwowego. 

Jaka jest do tego droga? Prosta I łatwa. 
Trzeba się zdebyć na jasne, stanowcze ©- 
stateczne określenie terminu 
wyborów. Trzeba ten termin ustalić, 
a ustalić go na metę dość odległą, kieruiac 
się już z góry przy nstalanin go tem, że 
„musi się dla państwa zostawić bo- 
daj dwa miesiące czasu na pra- 
co, jakich interes państwa wymaga. Ten 
okres musi być walny od walki partvinej, 
prowadzonej w duchu roznamiętnienią przed- 
wyborczego, 

Trudno zaprzeczyć, że fest to postawio- 
nie sprawy niezmiernie jasne. Odsuńmy wy- 
bory na czas dłuższy, o wtedy sejm za- 
cznie myśleć o... państwie, bo dotychczas 
pracował tylko dla partyi, sub specie.. wy- 
borów! Straszne to co prawda sam: rże- 
nie * oskarżenie sejmu, Ale chcąc usunąć 
ED, trzeba wpierw poznać bląd i pod tym 
wzelędem artykuły „Gońca“ i „Piasta” są 
objaw m niezmiernie pocieszającym i ży- 
czyćby tylko należało, by za słowami po- 
s'a i sejmowa polityka stronnictwa. 

Można też zgodzić się na proponowany 
przez ludowców sposób odsunięcia wylo- 
rów, byle zyskać choć dwa rmiesiące(!) pra- 
cy sejmu i rządu parlamentarnego dla pań 
stwa! 

Co do kierunku, w jakim ma być prze- 
prowadzona parlamentaryzacya rządu, to 
enuncyacye organów ludowych wypowiada- 
ją się jasno. Nie ulega jednak wątpliwo- 
ści, że muszą zdawać sobie sprawę z real- 
nych stosunków w Sejmie i że wiedzą, iż 
skrajna lewica  socyalistyczna, ulegając 
„ohydrej demagogii“, w rządach udziału 
nie weźmie, gdyż obecność w „birżnazyj- 
nym rządzie* utrudniałaby jej rywalizacyę 
z komunistami. A wiadomo przecież, jak 
komuniści poważnie zagrażają jej wpływom 
na masy robotnicze. Zresztą ostatni kongres 
P. P. S. uchwalił wyraźnie, że partya nie 
może należeć do stałej większości rządowej 
ze stronnictwami mieszczańskięmi. Podobne 
motywy natury demagocicznej i konkuren- 
cvjnci nie pozwalają również innym stron- 
nietwom lewieowrm (N. P. R., Wyzwolenie. 
Stapińszczycy) przyłoczyć się do większo- 
ści rządowej ze stronnictwami Środka. 
Wies ludowey, przystępując do tworzenia 
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gabinetu parlamentarnego, mogą mieć na 
myśli tylko gabinet centrowo-prawicowy, 
który był także możliwy przed powołaniem 
rządu p. Ponikowskiego. Ale wtedy „atmo- 
sfera przedwyborcza nie pozwoliła ludow- 
com zdobyć się na taki heroizm. Dziś, na 
szczęście, trujące gazy tej atmosfery chcą 
usunąć z życia politycznego Sejmu przy- 
najmniej na dwa miesiące. W tem zamie- 
rzeniu spotkają się niewątpliwie z popar- 
ciem tych wszystkich żywiołów w Sejmie 
i poza Sejmem, którym los państwa jest 
ważniejszym, niż horoskopy wyborcze. Ta- 
kich zaś stronnietw ludowcy na lewo od 
siebie nie znajdą, S. CH. 


Marka polska idzie w górę. Dwie dźwignie 
podnoszą głównie silnie jej kurs giełdowy: bli. 
ska decyzya o podziale G. Śląska i program 
nowego min stra skarbu. W pierwszej sprawie 
kampanię wygrywa — choć częściowo — dla 
Polski Francya. w drugej pewien zwrot ku 
lepszemu wychodzi z łora samego spoleczeń- 
stwa. Mowa m'n. Michalskiego. zapowiadająca 
kategoryczn'e skrajne oszczędności, dan mę 
zwyżki podatkowa — stała się tem zbawczem 
słowem, którego czekano. Koło ministra 
skupi s'ẹ teraz w Poise wszystko, 60 chce ra- 
tować kraj z runy. Scjm musi sę szybko zde- 
cydować. co ma Tobćć ze zuchwałym m'ni- 
strem, któy mówi taką straszną dla suwere- 
nów prawdą, że trzeba mieć pien'ądze, by 
je następnie wydawać. Dotąd było u ras od- 
wrotne. Wydawal śmy z pustego, tj. z dm- 
karni państwowej i doszliśmy do obecnej 
nędzy. 


WWE JA PPS EET SDE MSM 
Min. Michalski żąda iniedzywnej prety. 
Warszawa. P. A. T. W sali konferencyjnej 
gmachu Ministerstwa skarbu odbyło się w dniu 
5-go b, m. uroczyste przyjęcie dyrektorów de- 
partamentu i naczelnego wydziału przez p. mi- 
nistra Michalskiego. W imieniu zebranych po- 


witał ministra p. wiceminister Mark ows ki|zwyżki marki polskiej przyczynił się także nie- ` 


i zaznaczył, że p. Michalski dzięki swoim wiel- 
kim taiantom ducha i charakteru jest może 
jedynym w Polsce, Który zadaniu sprosta 
W końcu p. Markowski zapewnił p. Michal 
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4. Żądane kredyty na nową akcyę nie będą 
przyznawane bez zgody miristrą skarbu, 
zw'ększen a kredytów są możliwe tylko na 
normalne wydatki adm nistracyjne, o ile to 
zwiększenie jest uzasadnione wzrostem droży- 
zny. 

W dłuższej dyskusył Komisya wypow'e- 
działą się za skasowaniem pożyczki przymu- 
sowej ł zastąpieniem jej jednorazową daniną, 
Przewodniczący Osiecki zapow edział w koń- 
cu, że w najbliższym czase zwoła komferen- 
cyę sejmowych referantów budżetowych ce- 
lem ustalenia terminu przedstawienia referatu 
Komisyi, aby w najkrótszym czasie zakończyć 
prace nad budżetem za rok 1921. Przewodni. 
czący zaznaczył, że pierwszeństwo  komisra 
przyznawała będzie wnioskom zdąłającym do 
sanacy: skarbu. 


po 


ZNIESIENIE DALSZYCH DWÓCH MINIST. 

Warszawa. (Telef. wł) Wodług pagolsek, mi- 
nister Midhalski ma zamiar, obok mriesienia min. 
| kultury i sztuki, zapreponować także zniesie- 
[nie Ministerstwa zdrowia i ochrony pracy 
ʻi przydzielić ich agendy do odpowiednich mi. 
|nisterstw, jako odrębne departamenty. 


Twyżka kursu marki palskiel, 


Warszawa. (Telef. wł). Sensacyą dnia fast 
niesłychana hausa markł polskiej. Nie ulega 
kwestyi. iż w związku x nadchodzącem roz- 
wiązaniem sprawy G. Śląska, ze stanow'sxiem 
Sejmu w sprawie reformy finansowej, gotowo- 
ści zarówno Sejmu jak społeczeństwa do ofiar 
na rzecz uzdrowienia Życia gospodarczego, 
wreszcie pod wpływem mowy min. skarbu dra 
Michalskiego, kurs marki polskiej bardzo się 
podniósł. Dolary spadły o 1200 punktów, funty 
szterling o 2300, franki o 60, marki ni mieckie 
o 13. Akcya okazala się również zniżkową 
i na czarnej giełdzię, gdzie pod wpływem tych 


Mim ME WW WLR A 7 P E e PRAE 


CENA Nru: w Krakowie I na prowincyi 20 Marek. 


EAD o - w W p Pine PEAK ZMNW ` 
Przedpiata zniżena 
dla nanczycielstwa ludowego 


Za granieą Z 
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Komisya czterech 


Warszawa. (Telef. wi.) Według doniesień nad- 
chcdzących z Genewy, ustalenie granio zostało 
opracoware przez Balfoura i Bourgeois na pod- 
stawie Telucyi ekspertów. Komisya czterech, po 
zbatawin raportów, przyjęła ich zasady, za- 
wiadomiła 60 nich zarówno Balfoura, jak 
i Lrianda, Projekt wstępnej decyzyi został za- 
gaguiczo przyjęty przez delegata włoskiego, a 
pomiędzy przedstawicielami Francyi 4 Anglii 
panuje jeducinyślność, 

Dzienniki paryskie donoszą, iż nad wykona- 
niem układu ma czuwac spetyaina komisya 
aliancka, która będzie kontrolować administra- 
cyę. a docyzye komitetu czterech zostaną zako- 
murjkowane sekretaryatcwi Ligi, ten zaś dopie- 
re zwała Radę Ligi, która zadecyduje o losie 
Górnego Śląska, 

Bytom. P. A. T. „Ober. Schl Courier“ donosi 
z Genewy, że ezterej członkowie komisyi, któ- 
rzy przed kilkoma dn'ami wyjechali byli z Ge- 
newy, powrórili tam we wtorek rano, Na śro 
dę zapowiedziano krótkie posiadzenie Komisyi 
Czterech, celem podpisania eprawezdania ko- 
misyi w sprawie linii granicznej na G. Śląsku. 
Sprawozdanie to we czwartez ma Pyza 
przedłożyć Radzie Ligi narodów. 


Szrzeczne wiadomości o linii padziału. 


Paryż. (Œ. E) „L“Information dowiaduje 
się z Genewy, że ang elski delogat Fischer wy- 
jechat wezoraj po poludniu do Londynu celem 
poinformowana L. George'a o projekcie Ligi 
[narodów w sprawe górnośląsk'ej. Liria po- 
j działu, zaproponówana przez Ligę narodów, 
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doniesień wybuchła panika, Opowiadają, że do! 


miey) Na R: 
zwykle silny spadek marki n*smieckiej, | l komisyi 8EjMEWY ch. 
Warszawa. P. A. T. Zarówno pod wplywem; Warszawa. P. A. T. Komisya aprowiza- 
wiadomości o podziale G. Śląska i mowy m-!°y jna wezwała w rezoluyi rząd do jak naj- 


skiego, że znajdzie ze stony zebranych jak naj- jnistra Michalskiego, jak 1 spadku marki nie- 


większą pomoc £ wyraził nadzieją, że nie oka- 
że się potrzeba zastosowania żelaznej miotły, 
o której wspomniał p. minister w swojem prze- 
mówian'u sejmowem. i 

Podziękowawszy za sərdeczne przyjęcie I po- 
witanie, p. minister skarbu zaznaczył, że cała 
Polska będzie patrzyła na Ministerstwo skarbu, 
by ocenić, co potrafi zdziałać. Powiedzenie 


wezorajsze w Sejmie o „równi pochyłej”, na|dni podniósł się o 86 punktów, 


jakiej się znajdujemy, nie jest wcale przaza- 
dą. Dlatego też cały kraj patrzy dzisiaj na Mi- 
nisterstwo Skarbu, lak w czasie wojny patrzył 
na M. S. Wojsk, Tak samo, jak w M. S. Wojsk. 
znakłuje się sztab generalny, musimy sobie wy- 
tworzyć sami w Ministerstwie skarbu sztab 
taki, do którego mogą mieć wstęp wszyscy 
pracownicy bez względu na stanowisko służ- 
bowe, o ile posiadają odpowiednie kwalifika- 
cye. Określając warunki pracy, jakie uważa 
za konieczne, p. minister skarbu zaznaczył 
z całym naciskiem, że jest człow'ekiem pro- 
stym, twardym dla Sebile I dla innych. Wszel- 
ka nieszczerość 4 wszelkie intrygi nie mocą 
mieć miejsca przy wspólnej pracy, która ope- 
rać się tylko będzie na prostej szczerości. 
Musimy się trzymać zdała od wszelkiej poli- 
tyki partyjnej. Intenzywna praca w Ministar- 
stwie skarbu musi być obecnie ogromnie wzmo- 
Żoma. Wyszedłem z koła urzędników i znam 
dokładnie stan urzedniczy i życa urzednicze, 
dlatego też uczynię wszystko, co tylko będę 
mógł, aby ulżyć doli urządaików państwowych. 


Dążenia do sanacyi skarbu, 


Warszawa. P. A. T. Komłsya skarbowo- 


budżetową wysłuchała sprawozdania ministra jtnie obiegały pogłoski o ustaleniu 


skarbu Dra M chalskiego o nag'ącyvh potrze- 
bach w sprawie naprawy finansóm Po dluż- 
szej dyskusyi uchwalono jeduogłośnie nastę- 
pującą. rezolucyę: 

1. Komisya skarbowo-budżetowa wzywa mi. 
nistra skarbu, aby po uchwalenu ustawy © 
środkach naprawy gospodarki finansowej pań- 
stwa, jak najrychlej przedstawł Radzie mini- 


mieckiej, kurs marki polskiej dzisiaj znacznie 
sią pednióst. W Berlinie notowano dzisiaj 2.70, 
w Zurychu 0.11, 0.12. Dolary spadły. W tej 
chwili kurs dolarów 5.290. 

Wiedeń. P. A. T. Giełda wiedeńska powl- 


mija eksposa ministra M chalskicgo znaczną 
zwyżką kursu marki polskiej, który od dwn 
oditziaływując 


hezpośrednio na giełdę zurychską, Minister Mi- 
chalski jest w wiedeńskich kotach finansowych 
znany jako wybitny foehowice z czasów pro 
wadzenia arond rzeczoznawcy byłaro austea- 
ckiego ministerstwa skarbu dla spraw prawno- 
finansowych, związanych z gospodarką w3- 
jenną. 

Warszawa. P. A. T. Pisma donoszą: Dolary 
spadły dzisiaj o przeszło 1000 punktów. Ró- 
wnież spadła znacznie marka niemiecka. Na 
czarnej giełdzie popłoch. 


Komuniści w Polsce pedaeszą gławę. 


Przygotowanie do jawnego wystąpienia. 


Warszawa, (Telef. wł.). Drugą sensacyą dnia 
jobok zwyżki marki polskiej są przygotowania 
komunistów do wystąpienia w Polsce. We Śro 
dą po południu w lokalu jednego » domów 
śródmieścia odbyło się zebranie  ecniralnego 
komitetu kemunistycznego, które miało na ce 
Ju uplanowanie w Warszawie wystapienia ma- 
sowego na ulicę pod hasłem republiki rad. Od 
dłuższego czasu, zwłaszcza od przyjazdu mi- 
syi sowiockiej do Warszawy, akcya komuni- 
styczna bardzo silnie są wzmogła i kilkakro- 
terminu 
i wyprowadzeniu mas na ulicę. Ostatnie wy- 
bory do Kasy chorych, gdze głosami niemie- 
ckimi i żydowskimi komuniści otrzymali naj 
większą ilość mandatów, podniecły tak dalo- 
ee komunistów, ża postanowili zorganizować 
wystąpienie ma 7 względnie 8 październ'ka 
Obiegają pogłoski, że w zwiazku z wykryty- 
mi spiskami przez nolicyę, które bardzo s'nia 


atrów wn'osek w sprawie znaczn j redukcył | obciażają Karachana, przedstawiciel rządu so- 
centralnych władz, urzędów i personalu, a na-| wieckiego wyjechał do Moskwy. W sferach 
stępnie, aby ra podstawie prac Komsyi politycznych obiegaia pogłoski, iż partya ko- 
oszczędnościowej z całą energią w najbliż- | munistyczna ma pelobno wyzyskać ten ter- 
szym czasie zrealizował wszystk'e zamierz.nia |min i urządzić manifestacyę protostuiseą nyzo- 
mające na cels ogranczenie wydatków na|eiwko wyjazdowi Karachana, 

władze, urzędników ł personal. 

2. Wszystkie ministerstwa są  obowiazane 
poddać r wizyi stronę rozchodów swego bu- 
dżetu i do końca tego mesiąca przedstawić 
ministrow' sprawozdanie. 

8. Wzywa się ministrą skarbu, aby do dni 
14 przedstawił Komisyi skarbowo-budżetowej 
wn-osek co do nowelizacyi względnie zawiera- 
nia ustaw nadmiernie obciążających skarb pań- i 
stwa, ` | czeskich, (603 


CZESI NICZEGO NIE GDDAJĄ, 


gpieszriejszego przedstawien%a projektu akeyi 
w zakresie waiki z lchwą i spekuiacyą i powo- 
po komisyi do badania cen i zysków. 

Romkya konstytucyjna wysłuchał 
ireferatu pos. Buzka, który przedstawił nowe 
jsformulowane art. 9 w brzmienu następuja- 
cem. Państwowi urzędnicy adm nstracyjni 
| wszelkich dykasteryj, tudzież sedziowie re 
mogą brć wybierani w tych okręgach, w któ- 
rych pełnią swoją służbę. Nie uważa się za 
urzędn'ków adm nistracyjnych w znaczeniu te- 
go artykułu rauczyć eli wszelkich kategoryi, 
urzedników poczt i teleerafów, urzędników ko- 
lejowych, oraz urzędników urzędów probier 
czych ` urzędów mar i wag, Uchwałono pierw- 
szy ustęp wniosku referenta, matomiast skreśl'ć 
ustęp drugi, przyczem polecono refeentowi, aby 
w referacie zaznaczył, że kom'sya była jedno- 
„myśrą co do tero, że nauczyciel; wszelkich 
kategoryi n'e należy uważać za urzędn ków 
ladm'nistracyjnych i mogą oni być wybierawi 
także w tych okregach wyborzych, w których 
pełnią. swoją służbę. 

Komisva administracyjna obradowa- 
fa w ciągu dalszym nad ustawą o służbie 
eywi'rej. - 

Komisya rołna uchwaliła rezo!ucyę wzy- 
wającą rząd, ahy przez członków domu Ro- 
mancwych nieprawnia pobrane z dochodów 
Ks'estwa Howiekieco 25 miliorów mbi za- 
bezmieczył na funduszu tego domu, Zzdenpono- 
wanym zagranicą, i aby również dla szkoły 
głównej gospodarstwa miejskiego w Warszawie 
zarezerwował niezbedne da notrzeh nankowych 
obiekty gospodarcze z tego Księstwa Lowi- 
ckiego. 


» LĄ gp e » 
Strajk górników zażegnany. 

Warszawa. (Telef. wł.) Straik górników zo- 
stał zażegnany. Rokowania doprowadziły do 
pomyśinego rezultatu Z uwagi na zniesienie 
deputatów aprowizacyjnych gómikom, otrzy- 
mają cni ?wyżkę wynaerodzenia, która wza: 
mian dotychczasowych 400 Mk., będzie wynosić 
1500 Mk. Robotnicy zgodzili się zasadniczo na 
pracę akerdową, żądali jednak odpowiedniej 
do tego podwyżki, która wyrosić ma 35 proc. 
[vie ej. niż deputaty. W celu zażegnania wstrz2- 
śnień z powodu przejścia do wolnego handlu. 
[Rada gćrriczu postanowiła zażądać wypłacenia 
(górnikom jednorazowego bezwrośnego zasiłku 
ind 4—12000, zależnie od liczebności ro- 
,dziry. 


| HAKATYŚCI UBIEGAJĄ SIĘ O OBYWA- 


Mor. Ostrawa, P. A. T. „Dennik* dorosi, że, 
prezycent Nassaryk podczas podróży po Słowa- | 
czyżnie irteresował się strawą Jaworzyny, Pi- cyi odrzucił wczoraj w ostatniej nstarevi pro- 
smo twierdzi — jak powiada na podstawie in- śbę Leona Tiedeniama o przyznane mu oby- 
forwatyi z wiarygodnych źródeł — że Jawo- watełstwa polskiego z racyi pesiadaria przez i 
rzyna na każdy sposób pozostaje w rękach niego majątku Ruchow ee w Poznańskiem. —|b ważne ebawy. (toczenie sre lziewa sig kas, 


TELSTWO POLSKIE. 
Poznań, P. A. T. Tutejszy fenat admin stra. 


CENY OGŁOSZEŃ 


ai an SE AA PA 


wycz. za wiersz nonp. lub 


jego miejsce Mk 30 
a. "o 


uxończyła prace. 


jest dla Polski mniej korzystną. niż ną by- 
ła linia hr. Sforzy, jednakowoż Rada Ligi za. 
mierzą Polsce dać odszkodowanie w formie 
pewnego uprzywilejowazia gospodarczego. Co 
do gospodarczych interesów N emiec, zastrze. 
żenych będze w okręgach przyznanych Poiece 
cały szereg klauzul, jak wolność importu $ 
eksportu, pewne ułaiwienią komunikacyjne, 
oraz uwolnienie od opłat celnych. Według 
„Intransigeant” różni się obecna lina podziału 
G. Śląska, proponowana przez Radę Lgi nam 
rodów, od Enii hr. Sforzy głównie przez toy 
iż nie dopuszcza do podziału Eytoma, Pismo 
to stwierdza dalej błędnie, iż ina Sforzy zo 
stawała Bytom przy Niemczech i wnosi 
etad, że obecnie Rada Lgi przezna to „czyw 
isto riomiecke" miasto Pulsee. W rzesrywisio: 
jści miał Pyiom, według Inii Sforzy prrepaść 
jPelsee, wobec ezeco wszystkie rozumowania 
"wnioski z powyższego pisma odpadają eame 
przez się. 

Bytom. P. A. T. Dzisieisza poranne duiernk 
ki donoszą z Paryża, że woœling propozycy: Ko 
imsyi czterech Euia kotejewą Pacikorz- Pih. 
|niki—Gitw'e; pozoston'e przy Nieniczech j bę, 
| dzie tworzyć granicę na G. Ślasku. Bytom ma 
hyć przyznany Polsce, natomiast Królewska 
Huta ma zależeć do Niemiec. 


Rząd prowizeryczay sa 6, Sląska. 

Wiedeń. P. A. T. „Wsue Freis Presso“ dono- 
isi z Berlina pod datą 5 października, wedie dm 
| niesień z Paryża, że w rsadowych kołach tran- 
|euskich słychać, iż na czas przelściowy na G. 
Śląsku ma być utworzony rząd prowizoryczny, 
Który się będzie składał z członków cntenty, 
|dwóch Polaków, Ora: dwóch Niemców. 


dam's 1 sprowadził się do Ruchow:a depiero w 
r. 1919, tj, wówczas, kiedy br. Lerehenfeld wje 
dał tajny rozkaz. aby wszyscy Niemcy pœ 
zostali w Polsce na swoich starow skich. — 
W wywodach swaich senat zazna cea. że prawą 
©bywatelstwa polsk'ego nie przysługują T ee 
demannowi, ponieważ miejsce jego stałego zae 
mieszkaja loży poza ter torsam. przyznanam 
Pelsce Tiedemann — jak zaznacza „Kuryer 
Frzauńtskit — jest braten znawgo Heurrka 
Tełemaueza, twórcy „Ostmarkanverdnu (R. 
Ke T,. 


„PRZYJACIELE? ANGIELSCY 0O WSCHOD, 
MAŁOFOLSCE. 

Londyn. (E. E) Specyalny korespondent 
„Daily Telegraph“ zajmuję się obszernie spra- 
wą wschodriej Matopeleki i występuje hardzę 
ostro przeciwko adminilracyi polskiej w tym 
kraju. która rzekomo dajc powód do narzekań. 
Wnicsek karadyjsk.ego delegata do Ligi naros 
dów, żądający jak nanychlejszego załatwienia 
sprawy wschodniej Małopolski, dąży kezwąte 
pienia du wyrugowania stamtąd Polaków. 


SPISEK UKRAIŃSKI NA BUKOWINIE. 


Praga. P. A. T. Dzienniki donoszą z Bakse 
resztu, że policya rumuńska wpadła na ślad 
ukraińskiego spisku na Bukowinie, na którego 
czele stali ukraińscy studenci szkół wyższych. 
Celem spisku miało być oderwanie Bukowiny 
od Rsmunii i przyłączenie jej do Ukratsy. 


Łotwa wycześcje... 


Ryga. P. A. T. Radio, Premior łotewski 
Meyerowicz w wywiadzie z korespondcatem 
„Brihwa Some“ oświadczył w sprawie stosun= 
ków polske-łotewskich, że stosnnki dyplom 
tyczne z Polską znajdują się w stadyum wycze- 
kiwania. Nowy poseł łotewski w Warszawie 
| Nuksza pozostaje jeszcze w Paryżu, aż do ect 
su, kiedy przeznaczony Ba jego miejsce ole 
cny delegat łotewski na konfereacyi genewa 
skiej będzie mógł objąć swcje stanowisku 
Obaj mężowie stanu przedtem przybędą dq 
Rygi, eclem uzyskania odpowiednich instrukeyń, 


LITWA POWOŁUJE NOWY ROCZNIK, 

Ryga. P. A. T. Radio. Przedstaw ciel Litwy, 
kowieńskiej w Rydze ogłosił pobór do wojska 
wszystkich obywateli litewskich, wrodzonych 
w r. 1901, 
| CZY WIELKA SZKODA ? 

Łendyn. P. A. T. Ag. Havasa donosi: „More | 
aing Post“ dowiaduje się, że Lloyd George 
postanowił ostatecznie nie wzisć  esslistego 
udzalu w kcaforencyi waszyngtońskiej. 


KALO POWAŻNIE CHORY. 
Londyn. ʻE. E( Z Tokio doroszg. że Mikado 


ba rrurajzowany, a Stim jego zdrowia buezii 


i Tiedemann jako of cer pruski mieszkał w Pocz-|żdej chwili katastrcfy. 


BW. Z. 
PPE sq, inimwzię PD 
Z GH A YOt La: 


Prasa Stoletzna o expose mau. Mienaśskiego. 
Cała prasa polska powitała z uznaniem 
gkpoze min. Michalskiego, podnosząc, że wy- 
stąpienie jego wyróżniła się dosłatnio od przo- 
mówień jego poprzedników. „Gaz. Warsz." 
konstatuje., że „uderzającą cechą tego wystą- 
penia była uietylko wiara w siebie, ale i pe- 
wność w siebie“. Dziennik ten pisze dalej 
z rezerwą, że „wobee rozmachu retorycznego 
frudno sobie wyrobić zdanie, czy temperamed- 
towi słów p. Michalskiego towarzyszyć będzie 
onerg'a czynów”. Niemniej stwierdza, że „w in- 
taresio państwa życzyć sobia należy, aby tak 
hyło” i że „naogół nie panuje w Sejmie ten- 
dencya robienia p. Michalskiemu trudności”, 

„Kuryer Warsz.“ zaznacza, że min. Michal 
ski „powiedział Scjmewi cala prawdę” i że 
„Sejny stol wyraźnie przed ultimatum“. To też 
„w rękach Sejmu — jak pisze dalej ten or- 
gan — jest poiężna sprawa. Albo śmiało 
i otwarcie udzieli on swego poparcia siła twór- 
czej i wol! nowero ministra skarbu, albo -— 
neiekuie się do wybiegów. zastrzeżeń i polo- 
wieczności. Wówezas jednak naprawdę zacznie 
doj:zować w społeczeństwie rozpaczliwa myśl 
o innvch, politycznie radykalnych środkach 
ratunku“. » 

„Kuryer Poranny” w artykule pod wymo- 
wnym tytułem: „Minister z miotłą, pożycami 
i śrubą z żelaza”, opisuje dodatnio wrażenie, 
jakie zrobiła w Sejmie mowa m'n. Michalskie- 


go, zaznaczając, że moment krytyczny nastą- 
pił, gdy min. Michalski dotknął drażliwej spra- 


pracy i wzmocnienia jej wydajności. Obja- 
wę zanepokojenia na lewicy — jak konsta- 
tuio Gziennik — były żywo, ale krótkotrwałe. 
Minister Botykał taj drażliwej sprawy delika- 
tnie, jak chirurg rany. W podobny sposób prze- 
brnat przez rafo roformy rolnej. 

W końcu „Kur. Por.“ zauważa złośliwie, ż6 
podczas nrzomówienia món. Miehalskiogo „au- 
torytoty finsnsewe różnych grup miały miny, 
które nie świadczyły o szezegółniejszam nkon- 
tentowaniu. a p. Diamand wyszedł? nawet 
przed końcem mowy, jak gdyby nie przywią- 


zywał do nei zbyt wielkiej wagi”, 


wy 


Spólka komunistyczna w Sejmie, 
Okazuje się, że w Sejmie stnieie spółka ko- 
mumistyczua. W rol frmavtów występuje na- 
tura'nię osławiena dwójka: Dabul I Łańczeki, 
ciekymi jej wspólnikami są jednak Stanińsz- 
czycy | żydzi... Śwadzy o tam interpolacra, 
jaka wnieśli na jednem z pojnzedaich posie-| 


zn 


„SŁES NARODE“ a dzia 8 Faździernika 1921 roku. 


nych „jak sprawy Wilna i Śląska, dziką a 
celacyę, bogacenie sią menerów ludowcowych, | 


zwaiezanie przez piastowców każdego rządu, 


|który mie jest w ich rękach i t. p. 


Dostało sią też na tym wiecu i p. Kierniko- 
wi, który z wiclką swadą mówił o korzyściach 
iciomny agarnej, lecz stracił zupełnie konte- 
nans, gdy go zapytano, „ile na tem zarabia?” 
i gdy po tem zapytaniu rozległy się na sali 
świsty. 

Hr. Oppersdori. 

Z pomiędzy magnatów niemieckich na G. 
Śląsku opowiedział się za Polską, jak wiado- 
mo, tylko jeden, a mianowicie br. Hans Op- 
persdorf(, pan na Jłogówku, rycerz Maltań- 
ski, kawaler bawarskiego orderu św. Jerzego, 
rotmistrz w rezerwie 2 pułku ułanów gwardyz. 
Fakt ten wywołał niesłychaną wściekłość 
wśród nacyonalistycznie usposobionych Niem- 
ców, którzy wszelkimi sposobami starają się 
RE go w pogardę i przezywają Oppersdorff- 
skim. 

Organ ich „Deutsche Allg. Ztg* przypomi- 
na, że hr. Oppersdorfi, ożeniony z ks. Radzi- 
wiłłówną, należał jakiś czas do partyi centrum, 
a później, jako „dziki“ hospitował klub kon- 
serwatystów w parlamencie Rzeszy. Tam miał 
oświadczać się za żądaniem, jak największego 
odszkodowania w razie wygranej Niemiec i za 
daleko sięgającemi ancksyami. Gdy wybuchła 
rewołucya w 1918, pan na Głogówku przy- 
jaźnić się miał z ówczesnemi radami robotni- 
czemi i żołnierskiemi, a już w początkach 1919 
r. przeszedł na stronę Polaków. 

Jak tylko zjawiła sę na G. Śląsku komisya 
międzysojusznicza, hr. Opporsdori zaczął roz- 
jeżdźać w samochodzie po całym kraju, agi- 
tując gwałtownie za Polską. „Deutsche Allg. 
Ztg“ zaprzecza, jakoby ten zwrot w przeko- 
naniach politycznych luabiogo należało przy- 

| 
| 


pisać wpływom żony, gdyż „zna ona aż nad- 


t. dobrze z własnego doświadezenia „polską 
gospodarkę” i jest przeciwniczką agitacyi 


swego małżonka”. 

W zamian za przysługi oddane Polakom miał 
Korfanty obiecać hr. Onppersdorifowi, że jego 
| wsie, w liczbie 30, nio zostaną rezparcelowane 
między chłopów śląskieh, 

„Berliner Tageblatt*, zacytowawszy powyż- 
'szę szczegóły o hr. Oppersdorffie z „D. Ale. 
Zt“, dodaje od siebio: „Że hr. Oppersdorff | 
podczas wojny grał rolę hurro-pairyoty, može- 
my to poświalczyć, Hrabskiego dezertera uni- 
kaja nie tylko nacyonaliści, ale takża wszyscy 
porządni ludzie, mieszał się bowiem zawsze do 


dzeń Sejmu np. Dąbal i Łańcecki, a która jest | 
brukową broszurą agitacyjra, rawołującą doj 
przewrotu politycznego i społecznego. Broszu- 
rę tę wniesiono w forme interpelary' dlatego 
jedynie, aby ją uclronć od konfiskaty. I tę 
właśnie interpelacyę podpisali oprócz Dąbala 
i Łańcuckiego, stap iszczycy i posłowie ży- 
dowscy -— nie wyłączając rabina krakowskie- 
go dra Thona! 

W ten sposób działa spółka żydowsko-ko- 
munistyczna pod firmą „Łańcucki i Dąbal*, 


Nieudałe wiece sprawczdawcze p. Witosa. 


Dnia 29 z. m. na wiecach zwołanych przez 
piastowców do Bochni, a następnie do Brze- 
ska. składał p. Witos sprawozdanie ze swej 
daiałedności na stanowisku prezydenta mini- 
śtrów, Oczywiście, wychwalał się ile tylko 
mógł a winę za to, czego nie zrobił, zwałał 
na innych. Okazało się jednak, że już i wiel- | 
bielsłe p. Witosa. którzy licznie się zjechali, 
mając — jak donoszą do „Ludu Katolickie- | 
go — obiecane za przybycie po pół morga | 
p'a) nie daja się dłużej tumanić. W Bochni 
wprost wygwizdano go, a w Brzesku przyjęto 
jezd przemówienie całkiem obojętnie, oklasku- 
jąc natomfast rzesśście przemówienie adwoka- 
ia dra Cygi. który w dosadnych słowach wy- 
kazał zbródniezą i zgubną dla państwa gospo- 
darką piastowców, zaniedbanie spraw ogól- | 
i 


Prasa pomorska. 


Frasa pomorska posiada swoją w elce cha- 
rakterystyczną, a zasadniczo odrębną w poró- 
wnaua z incemi dzielnwami fizyognomię. 
Podczas gdy wszędzie indziej właśc wy ton 
prasie nadają pisma wyższego, polityczno-in- 
tormacyjnego typu, grupujące się wyłącznie w 
paru stołecznych czy wielkomiejskich centrach, 
jak: Warszawa—Kiraków—Poznań—Lwów, to 
przec wnie na Pomorzu dominującym iest typ 
informa yjtych pism lokanych, wydawanych 
w całym szeregu drobnych często mieśrin, dla 
obsłużenią czytelników wyłącznie jednego tyl- 
ko, najbłiższego powiatu. Stąd ten niepropor- 
cycialny pod względem ilościowym stosunek 
do reszty dzelnie, wyrażony cyfrą około 30 
pism polskich i n emicekich (nie licząc Gdań- 
ska), reprezentującyc dzis ejszą prasę pomorską. 

Narodowościowe ugrupowanie tej prasy w 
dwu ostatnich latach uległo gruntownej prze- 
m anie., Przeważająca jeszcze w r. 1920 ilość 
pism niem eckich, wydatnie za czasów b. rzą- 
du niemieckiego popieranych dla celów ger- 
manizatorskich z naczelnym organem hakaty- 
styczuym „Der Gesellige" w Grudziądzu, zo- 
stała w przeciągu jednego roku zredukowana 
o blisko 50%. Stosunek iloścowy 8:2 (rok 
1920) na naszą niekorzyść, przedstawia się dzi- 
siaj 2:1, a to z plusem po stron'e polskiej. 
Cały szereg drobniejszych dzienników neme 
ckich musiało z powodu zmienionych stosun- 
ków zawiesić wydawnictwo, szereg pierwszo- 
rzęsmych przedsiębiorstw i zakładów drukar- 
skich przeszło w ręce polskie, jak np. wyku- 
pony „Der Gasellige* — dziś „Drukarnia Po- 
morska", zakłady „Thkorner Ze tung“ — dziś 
„Drukarnia Tornńska*, dwa największe na Po- 
morzu togo radzajn przeds'ebiorstwa. 

Jeszcze jednak wyraziściej uwydatnia sie ta 


rozmaitych intryg", 

Qzy Polska będzie miała wie!» pociechy z to 
go prozality — niew'adomo, Ale faktem jest, 
żo przejście na naszą stronę tego czystej krwi 
junkra pruskiego wszystkim Niemcom, bez ró- 
żnicy stronnictw, dużo krwi napsuło. 


Sprawa Albanii. 


Ostatecznej pacyfikacyi południowo-wschod- 
niej Europy stoi na przeszkodzie, między in- 
nemi, sprawa albańska. Wprawdzie Albania. 
posiada granice, ustalona jeszcze w r. 1913, nie 
brała też czynnego udziału w wojnie świato- 
woj, a przyjętą została do Ligi narodów, je- 
dnakże jest jabłkiem niezgody między Jugo- 
sławią, mającą pretensye do jej dystrynktów 
północnych a Grecyą, która pragnęłaby zagar- 
nąć jej dystrynkty południowe, graniczące 
z Epirem. Do tego dodać także trzeba preten- 
sye Włoch do niektórych punktów wybrzeża 
albańskiego, wynikające z teoretycznego zało- 
żenia, że morze Adryatyckie — to „jęzioro 
włoskie“, 

Z tych pretensyi stron interesowanych wyni- 
kło, że Jugosławia dzierży w swej mocy pe- 
wne okolice Albanii północnej, a nawet, jak 
doniosły ostatnie depesze, zamierza rozpocząć 
przeciw Albańczykom akcyę na wielką skalę, 


z dnia na dzień głębiej i szerzej sięgająca prze- 
waga prasy polskiej we właściwie mierodajnym | 
stosunku jakościowym. Kiedy w r. 1920 na 207 
(łącznie z Gdańsk em) pism volskich mieliśmy | 
zaledwia 8—4 dzienników większego typu, a 


jnawszy się w bardzo dotkliwy sposób prze- 


> 
Grecy zaś nie opróżnii w zupołności Albanii | 
południowej. Jedynie tylko Włochy, przeko- | 


Y y R F, | 
KRONIKA. 
3 KW kia» „R: ; CEGIEŁKI WAWELSKIE, 
szlego roku, że siłą nie nie wskórają z górala- 
mi albańskimi, zawarły z rządem albańskim, 
rezydującym w Tiranie, umowę, przez którą 
zrzekły się — przynajmniej na razie — preten- 
syi do jakichkolwiek nabytków terytoryalnyeh 
w Albanii. 

Z Rzymu też wyszedł projekt, akceptowany 
naprzód w Paryżu a, po usunięciu pewnych 
trudności, i w Londynie, na mocy którego Wło- 


w driu imienin podpufkownika Brunona Ql- 
trychta, dowódcy B. Z. 7 p. p. Legionów — 
podoficerowie zawodowi; 870-tą chemiey fabryk 
Tow. „Przemysł chemiczny w Polsce”, Sp. akc. 
w Zgierzu; 871-szą pamięci rodziców — Jerzy, 
Juliusz, Stanisław, Zygmunt, Gustaw i Jan Kicsz- 
kowscy z siostrami, i 872 Sekcya utrzymania dróg 
żelaznych w Czortkowie, w składzie personalu 


Dalsze cegietki wawelskie ufundowali: &59-t3 : 


RNr.422. 


i głosi referat na temat „Kwestya żydowska 
1a młodzież”, 
| Wstęp dla członków za okazaniem legityma- 
jeyl i wprowadzonych przez nich gości, Zarzę 
uprasza, stosownie do wyrażanych wielokrotnie 
życzeń, © punktualne przybycie. Í 
SKARBNIK KOMITETU BUDOWY MUZEUR 
NARODOWEGO w Krakowie zwraca się de 
je instytucyi i osób, które nadesłały dotych. 
czas tylko dekiaracyę członkowską, aby zrea- 
lizowały te deklaracye, bezpośrednio powiem 
po uzyskaniu gruntu pod budowę, potrzebne 
będzie uruchomienie większej gotówki do dy- 


chy, Francya i Anglia mają przystąpić do ure- 
gulowania sprawy albańskiej. Jak będzie w 
ostateczności wyglądało to uregulowanie — 
narazie niewiadomo. Tyle tylko jost pownem, 


w. r. 1921 (druga cegiełka) — wpłacając po; 
20.000 Mk. za cegiełkę. Pozatem, jako grzywnę 
za zanieczyszczenie Smoczej Jamy, wpłacił p. 


spozycyi sekcyi budowlanej komitetu, Wpisy 


ski Zakład kredytowy, Rynek gł. 1, Patac Spi 


człorżowskie wpłacić należy u skarbnika ‘micis 


że w pierwszym rzędzie państwa ententy bę- p RPO oO 


dą musiały użyć całego wpływu, aby zmusić 
Jugosławię do cofnięcia swych wojsk poza 
granice wykreślone dla Albanii przed ośmiu 
laty. 

Sprawa albańska komplikuje stę jednak, po- 


Kraków, 7 października. 


NA ZGROMADZENIU  CHRZEŚC, - DEMO- 
KRATYCZNEM W KRAKOWIE, zwołanem we 
; czwartek do Domu Związków (A. Potockiczo 
dobnie jak wszystkie sprawy na Balkanic, 11), wygłosił ogromnie wteresujący referat ks. 
przez udział, jaki w niej bierze czynnik spe- poseł Adamski. Wybitny przywódca wielko- 
cyficznie miejscowy, nieoglądający się na wicl- | polskiej chrześc. demokracyi poinformował ze- 
ką politykę i układy międzypaństwowe. Czyn- |branych o poszczególnych fazach ruchu po- 
nikiem tym w Albanii jest szczep katolickich | wstańczego Wielkopolski, o hanieknej roli rządu 
Mirydytów, a właściwie 12 szczepów, tworzą- Moraczowskiego wobec koalicyi i armii Hallara, 
cych jedną całość, która nie chce uznać nad wyjaśnił sprawę urzędników i oficerów Małopo- 
sobą ani władzy prawosławnego Belgradu, ani jłan w Wielkopolsce, zbijając cszezercze baśnie 


muzu'mańskicj Tirany, lecz dąży do utworze- 
nia samodzielnej republiki, 

Te separatystyczne dążenia Mirydytów są 
na rękę Jugostawi, która nawet pozwoliła im 
ustanowić własny rząd tymczasowy na 43- 
rytarynm sesrbskiom w Prizrendzie. 


o separatyzmie poznańskim, Szczegółowo oinó- 


wił kwestyę walutową, oświadczając się za 
wprowadzeniem złotej waluty (w stosunku 


1:1000) i tłómacząc możliwość wprowadzenia 
takiej reformy, Opowiadał ks. Adamski na pod- 
stawie swych spostrzeżcń w Ameryce. o nisuf- 


ski), albo w każdej  instytucyi finansowej w 
w Krakowie. W tym ostatnim wypadku należy 
przesłać odnośne zawiadomienie do generals pi 
go sekretaryatu (Muzeum Narodowe, Sukien 
nice), 

STRAJK W APTEKACH KRAKOWSKICH 
NIE ZAŻEGNANY, Według zapowiedzi, odbyła 
się wczoraj w poludnie w wojewódzkim Urza. 
dzie zdrowin konfereneya miedzy przedstawi: 
cieląmi groninm aptekarzy a strajkującymi far- 
maceutami. Wzięli w niej udział przedsta wiciole 
wojewódzkiege i miejskiego Urzędu zdrowia. 
Właściejele aptek nie zgadzają się na żgdania 
pracowrików sptekarskich 100 proce. podwyż 7 
Wobec tego, że przedstawiciele tych ostatnich 
nie byli upoważnieni przez swój Związek do 
ustępstw, rówówauia rozbiły się. Strajk 
twa więe w dalszym ciagu, a w aptokach pra- 
cuja nadal jedynie właściciele. 

WARTOŚCIOWY KREDENS. 


Tr. e: ` . 
uż W pawilonie 


Z tego, co było wyżej powiodzianem, wyni- | ności zagranicy do nas z powedu cksperymen- 7, PW SU pizemysiowego”* na „Targach wscho- 


ka, ža nia można spodziewać się 
i gładkiego załatwienia sprawy albańskiej. 
Widocznie przeznaczonem jest, by kraje bał- 
kańiskie stale wprowadzały niepokój do po 
lityki curopojskiej nawet po wojnie światowej, 


szybkiego | tów, jakie nasze rządy klasowe Moraczewskie- 
E i Witosa robiły w Polsce (zakaz pracy poza 


8 godzin, kosztowna reforma rolna, marnotraw- 
stwo grosza na misye zagranicene), Specyalnie 
żydzi pracują za granicą nad tworzeniem le- 


która miała ich sprawy ostatecznie uregulować. | gendy o pogromach i wespół z Niemcami celo. 


Na 


PTI 
Echa. 
Czy to możliwe? 
K A, > . + _* 
„Woben podanej przez dz enniki wiadomośc 
te.egralicznej z Bytomia, jakoby Niemcy za- 
mierzali ofiarować Polsvę 5 miliardów w złocie 
za zrzeczone sią G. Śląska, p. W, Rahski w 
„Kur. Warsz.“ zwraca Uwagę, Że sprawa ta dia 
wtajemn czonych nie jast bynajmniej coweśc a. 


—— ——00 


Już przed kilku tygodniami zjawił się snow 

boy cię. „AR , | ENEA Ya: „6 a ma 
|na horyzoncie polityki polskiej p. Kassier (b. 2? jiepezym wypadku „neutralne? stanow isko. 
ikorsul niemieck za rządów Moraczewskiego). 


Z ust tego Niemca, a za pośredn'ctwem jedne- | 


go z wyhitrieiszych przemysłowców i ekono- 
mistów otrzymał rząd nasz półurzędową propo- 


|Zycyę zawarcia układu polubownego w spraw e 


G. Śrąska. Brzmiało to mniej wącej tak: „Cały 
G. Śląsk, z wyjątkiem pszczyńsko-rybnickiego 
powiatu, dla Niemiec, a w zamian Polska 
otrzymuje 500 miłonów marek  niem'eckich 
(papiery nie złoto) i korzystny traktat han. 
dlowy'*. 


* 


wo obniżają markę polską. Słowami pełnemi 
wiary w przyszłość kraju i mawoływaniem do 
organizacyi stronnictwa Chrz. Dem. zakończył 
ks. poseł swe ciekawe przemówienie, „Wypeł- 
niona sala dziękowała huomymi oklaskami, 
Zamknał zebranie krótkiem przemówieniem inż. 
Mianowski 


| MIANOWANIE DRA RAFAŁA TAUBEN- 
| SCHLAGA 


profesorem zwyczajnym prawa 
rzymskiego na Uniw. Jag. wywołało wielką 
radość w syońskim „Nowym Dzienniku”, zaj- 
miującym zresztą wobee państwa polskiego w 


Organ syomistycany Okadza a tego powodu na- 
szą Wszechnieę, przyznaje jej kulturę, brak 
szowinizmu i t. d, Nie kwestycnujemy kwali- 
fikacyi p. Taubenseklaga — jednak niech pro- 
fesorowie Uniw, Jag. przeczytają artykuł „No- 
wego Dziemika” i niech pamiętają na przy- 
szłość, że każdą nominacyą żyda ma Uniwer- 
sytecie nasi „neutralni* obywatele uważają za 
swoją żydowską placówkę. 

PRZYJAZD DZIENNIKARZY  ANGIEL- 
SKICH DO KRAKOWA. Dziś wieczorem przy- 


„Ta oferta niemiecka — jak pisze p. Rab. | bywa do Krakowa wycieczka dziennikarzy an- 


ski — była przedmiotem zawziętych sporów w 


gielskich w liczbie 16 osób. Na dworcu przywita 


gab'recie p. W tosa. Miała dwóch adwokatów |gości komitet przyjęcia, poczem dziennikarze 
wymownych i kilku zwolenników nieśmiałych, |odjadą samochodami do hoteli, a następnie do 
ale ostatecznie zwyciężył strach przed epin'ą, | teatru Słowackiego na przedstawienie „Zom- 
strach przed zdradą krzyżacką i argumenta- |sty'. O godz. 9 wieczorem będą goszczemi W Ba- 
cya kilku trzeźw ejszych fi da'ej patrzących |lonach prezydenta m. Federowicza. 


umysłów w m/'nisteryum spraw zagraniczych. 
Pomimo silnych insp'racy: z leweso skrzydła i 
pewrych sfer finansowych, pomimo  dyskre- 
tnych sygnałów ze szczytów olimp jskich, n'e 


ZASTĘPCA KOMISARZA GDAŃSKA W KRA- 


|KOWIE. Dzisiaj przyjeżdża do Krakowa zast. 
i komisarza Gdańska, generał Sir Harald Stuart, 


I + , K b 
iw towarzystwie adjutantów. Zwiedzą oni zaby- 


udało się p. Kesslerow dobić targu o ziem'ę |; Krakowa i zetkną się z dziennikarzami an- 


górnośląską i zapoczątkować zwrotu przeło- 
mowego w stosunkach  m'edzynarodowych 
Polski“. 

Czy to możliwe? 
ÁE SET EAE 


-Kupujcie tylko u 


chrześcijan! 


Przeważna część wychodzących dziś na 
Pomorzu pism polskich powstała w ostatnich 
3—2 latach. Do pism posiadających dawniej. 
sze już w tym kierunku tradycye i pewne hi- 
storyczne 


r PWOGAWAS PŁOTY UNAM | 


|gielakimi, z którymi pojadą razem do Wieliczki, 
celem zwiedzenia salin. 

ODCZYT W „ROZWOJU”. Towarzystwo 
„Rozwój“ urządza dnia 10 b. m. w poniedziałek 
w sali Towarzystwa rolniczego przy pl. Szcze- 
pańskim I. 8, I p, o godz. 6 i pół, zebra- 
mie członków, ma którem ks. Stojanowski wy- 


pierwszy zeszyt miesięcznika „Iustracya Pol- 
ska”, s 

W Grudziądzu obok dawnej „Gazety Gru- 
dziądzkiej* wychodzą od roku dwa nowe pi- 


prasa miemiecka. ne licząc już nawet 6 du- świadomości polskiej w walce z zalewem ger- |morska* oraz niem ecki dziennik „Weichsel- 


żych, europejskich pism gdańskich, rozporzą 
dzała na samem Pomorzu, w ogólnej sumie 
26, trzema wielkimi, polityczno-informacyj- 
nogo typu dziennikami („Der Gesellige” — w 
Grudziądzu, „Die Presse“ i „Thorner Ze turg“ 
w Toruniu) to, obeenie poza Gdańskiem nie 
wychodzi dosłownie ani jedno tego rodza- 
ju w ększe pismo niem eckie. 

Jeżeli jeszcze i dziś mamy ma. Pomorzu 18 
pism niemieckich, to w tej sumie 9 pozycyj 
zajmują bezbarwne, jednokartkowe  pisemka 
lokalne, zapełnione przeważn e rozporządzenia- 
mi władz | urzędów, a wych”dzące 2—8 razy 
tygodniowo w bardzo nikłym nakładzie 
(1000—1.5000 erzemplarzy). Dwa informacyj- 


ne, apolityczne dzienniki: „Weichselpost* w 
Grudziądzu i „Thorner Zeitung“ w Torunu 


wydawane są przez wydawców Polaków, w 
duchu państwowości polskiej. Dawny bojowo- 
nacyonalistyczny charakter zachowały tylko 
dwa prowincyonalne pisma: „Dirschauer Ze'- 
tung“ w Tczewie i „Kontzer Tageblatt" w 
Chojn cach, redagowane w zjadl'wym, n eprze- 
jednanym w odniesieniu do polskości tonie, a 
opierające się na powadze zorgan'zowanego w 
„Deutschtumsbundzie* ogółu Niemców pomor- 
skich. Bojowy charakter tych pism uwydatn'a 
sę przedewszystkiem w negatywnym stosunku 
do rozbudowywującej się państwowości pol- 
skiej 1 w bezwzględnej, przesadnej krytyce go- 
spodarki wewnętrznej oraz w solidarnej, a 
mamiętnej obronie praw niem eckiej mniejszo- 
ści narodowej (kampana w sprawie dzierża- 
wy domen — zagadnienia opcyi 1 emigracyi — 
ekscesy antyn emiacziej. 


man'zatorsuwa należę: „Gazeta Toruńska“ 
(57 lat wtnienia), „Pie'grzym* w Pelplinie (53 
lat istn., „Gazeta Gdańska“ (81 1. £) . „Ga- 
zeta Grudzłądzka* (27 1. i). Ta ostatnia była 
najpopułarniejszem ongiś ludowem pismem na 
Pomorzu, rozchodzącem się w niebywałej 
wprost liczbie 120 tys ęcy egzemplarzy. Re- 
daktor „Gazety Grudz'ądzkiej" p. J. Rakow- 
ski, nestor dzienn karzy poski'h na Pomorzu, 
obchodzi w bieżącym roku jubileusz 25-cio lo- 
tn ej, nieprzęrwanej pracy w tem wydawni- 
ctwia, 

Co sę tyczy politycznego ugrupowan'a pol- 
skiej prasy na Pomorzu, to na ogólną liczbę 
20 pism (politycznych), prawica rozporządza 
10 organami (N. D., N. Chrz. Str. Pr, Zw. 
Lud. Nar.); lewica, łącznie ze skłanającem 
sę ku niej centum 8 pism (N. P. R, P. S. 
L.), poza tem są 2 lokalne pisomka bezpar- 
tyjne. 

Przeważna ilość pism koncentruje się w 
trzech głównych ośrodkach kulturalnego i po- 
litycznego życia tj. w Toruniu — (jako w se- 
dzibie województwa i najbardziej polskiem z 
większych miast Pomorza) w Grudziądzu i w 
eksterytoryalnym Gdańsku. 

Sam Toruń posada 5 pism polskich: („Sło- 
wo Pomorskie“ typu „Kuryera Poznańskiego”, 


ryerem Narodowym“ i „Obronę Ludu“, 


ruńską) 1 niemieckie; ponadto od września za- 
czął wychodz ć tygodnik satyryczno+Aumory- 
styczny „Kropidło”, na ogół jednak bez hu- 
mom i wyrazu. w ostatnim 224 eagsia wyszedł 


post*, wydawany przez wyd. „Drukarni Po- 
morskiej“ w miejsce wykupionego „Geselli- 
gera“, 

Redaktorem naczelnym „Głosu“ i „Gazety“ 
jest Dr Worwan-Nawrowski, były współpraco- 
wnik pism paryskich: „Le Journal“, „Łe Ma- 
tn“ i „Le Journal des Debats“. „Głos Pomor- 
sk“ (naklad 8 tys.) reprezentuje właściwy or- 
gan N. Chrz. Str. Pracy jako popularny dzien- 
nik ludowy, podczas gdy „Gazeta Pomorska“ 
(8 tys. nakł.) przeznaczona jest głównie dla 
intel gencyi mejskiej. „Gazeta Grudziądzka” 
(P. 5. L.) w ostatnm czasie ze względów tech- 
neznych podupadła znacznie, redukując na- 
ikład do ledwo paru tysięcy, przytem po zwi- 
nęciu fiła'nego „Gońca Nadwiślańskiego“ 
wychodzi tylko 8 razy tygodniowo. Co do wy- 
gokości nakładu rekord wzięła niem ecka 
„Weichselpost* (red. Ge seel), rozchodząca się 
w około 18 tys. egzemplarzy. Na ogół jednak 
czytują Niemey pomorscy przeważnie wielkie 
pisma gdańskie, głównie „Darz ger Neueste 
Nachrichten" i „Danziger Zeitung“, ko!porto- 
wane masowo na Pomorzu, często ze szkodą 
dla interesów polskich. 

W Gdańsku obok sędziwej „Gazety Gdań- 
skiej“ wychodzi „Dzicank Gdański“ z tygo- 


ldriowym dodatkiem literackim p. t. „„Pomo- 
enpcerowski „Glos Robotn ka* z Fiialnvm „Ku | 
orazji publicystów (ks. Mańkowski, ks. Kantak, Dr 
świeżo przez P. S. L. zakupioną „Gazetę To-|Lorenz) spotykamy nazwiska 


rze“, gdzie obok prze m'eiscowrch historyków 


najpierwszych 
pisarzów polskich. jak St. Żeromskiego, St. 
Przybyszewskiego, W. Orkana i innych. 
Trzecie pisemo gdańskie to „Robotnik Gdań. 
ski“, organ zrzeszonych roboin ków polskich w 


cnch” we Lwowie znajdował się przepięsny, 
koż warty krelens, projektu Krakowianina, orehi- 
tekty p. Stau. Vibpkiowicza, projektowany dla 
refineryi Alfr, br. Poteckiego w Enner A 
wykonany w pracowni stołarskiej w Krakowie 
famy W, Pobera. Za ten artystyczny kredens 
oliarowywał pewien Amerykanin już w diu 
otwarcia Wystawy kwotę pół miilona marek 
polskich, Na szczęścio kredens tou jest warn 
ścią polskiego właściciela i nie bedzie sta: da. 
ny za granieq, 


Z Pelski i ze świa: A 

ZATRWAŻAJĄCE CYFRY. Jak dono:zą pi- 
sma lwowskie, na wydziale filozoficznym Ui- 
wersytetu Jena Kazimierza we Lwowie wp'sato 
się od dnia 21 września do 4 października b r. 
wedle wyunania: rzymsko-kat, 456, grecko-kat, 
11, innych 18, mojżesz. 698 (65 procent!) — 
razem 13738 studentów i wolnych słuchaczy. 

ŚMIERTELNY WYPADEK KOLEJOWY, 
Z pociągu, jadącego onegdaj z Persenkówki da 
Lwowa, wypadł hamowniczy, Leopold Kamiń. 
ski, i dostawszy się pod koła pociągu, został 
na miejscu zabity. 

ARESZTOWANIE  PODKOMISARZA POLE 
CYL W Tarnorudzie obok Skałatu — jak do 
nosi „Wiek Nowy“ — aresztowano podkom 
sarza policyi Strzępka, wyszło bowiem na jaw, 
że fałszerzom banknotów dolarowych ułatwiał 
puszczanie w obieg tych falsyfikatów, trudnił 
się przemytnictwem, a gdy żandarmi chcieł 
go ująć, stawił im opór z bronią w ręku. 

ECHA WIECU OŚWIATOWEGO W SZCZU- 
CINIE. Odnośnie do korespondencyi ze Szczue 
cina, zamieszczonej w Nrze 221 naszego pisma, 
donosi nam tamtejsza nauczycielka, p. Świątkó- 
wia, że wniosek domagający się szkoły polskiej 
o charakterze ściśle katolickim, nie ona posta» 
wiła, lecz pp. Janikowski i Żaleński, zaś jej 
wniosek opiewał: „Domagamy się, ażeby, zgo- 
dnie s konstytucyą, wszystkie dzieci w calej 
Polsce bez różnicy stanu, narodowości j wyznam 
nia mogły się uczyć bezpłatnie w szkołach po- 
wszechnych i do nauki były obowiązane”, 

*P. CURIE-SKŁODOWSKA W WARSZAWIE 
Przyjazd p. Curie-Skłodowskiej do Warszawy 
ma na celu, oprócz Odwiedzeria rodziny, tam 
zamieszxałaj, udzielenie pomocy naukowej przy 


wol. mieście (N. P. R.), wychodzi tylko raz ną 
tydzień, 

W Kościerzynie wznow ony został po kku 
letniej przerwie miesięcznik „Gryf“ (założony 


zasług. na polu podtrzymywan asma polskie: „Głos Pomorski“ 1 „Gazeta Po- w r. 1909), ongi organ młodokaszubskiego ru- 


chu, prowadzony przez zasłużonego działacza 
i poetą kaszubskiego (autora poematu: „Jak w 
Koscerzn e koscelnygo obrele*, Gdańsk 1899, 
oraz tom ku poczyj „Śpiewe i Frantówci“ Po- 
znań 1905) Dra Aleksandra Majkowskiego, 
obernego prezesa Rady Pomorskiej. 

Z pomniejszych pism prowincyonalnych w 
żywszym tonie utrzymywane są: „Dziennik 
Starogardzki* (redaktorem jest Franc. Sędz- 
cki, równ'eż kaszubski poeta), podarpadający 
„Nadw ślanin* w Chełmnie, oraz „Pielgrzym“ 
w Polplinie z filialnym „Dzienn kiem Tczew- 
skim“, wychodzący w zredukowanym s 42 
tys. na niespelna 10 tys. nakładzie. 

Kończąc ten pob'eżny przegląd prasy pomor- 
skiej. trudno nie podkreśl ć jej wybitnie dzieł 
nieowego, lokalnego charakteru, co tłomaczy 
sę zarówno odrębnością miejscowych stosun- 
ków, jak i przyzwyczajeniem tutejszych ludzi, 
aby mieć zawsze w ręku „swoją“ gazetę, tj. 
we własnem wychodzacą mieście i własnym, 
nrzeważn e partykfilarnym poświęconą Spra- 
wom. Stąd ta mnogość świstków lokalnych 
opierajacrch się głównie na kron co miejsce: 
wej i urzędowych ogłoszeniach, stąd ta prze» 
wagą łości nad jakością psm. Z drugiej je- 
dnak strony, może w całej Po!sce nie spotka» 
my takiego zrozumienia praktycznej wartoś:4 
prasy, jak właśnie w Poznańskiem i na Pomc- 
rzu, gdzie dziennik. mwviejsza z tem jaki. stał 
się wprost artykułem codziennej potrzchy. 

Grudziądz. we wrześniu, 


RAJMUND PERGEL, 


| 


Tw. 


Nr. 25. 
=" À | 
dd EA P. T ęGhodzie 
w Warszewictinaradą z miejstówymi lekarzami 
NOWĄ „PABRYKA” BANRNOG Qie- 


miajzoj ncey wykryto w Warszawie fabrykę | 
markówek potskich. | 
NIEMCY NIE ZACHĘCAJĄ NIEMCÓW DO, 
EMIGRACYI Z POLSKI Niemiecki „Fiirsorge- | 
kommisir w Bydgoszezy podał do wiadomości | 
Nicnców, mających zamiar cmigrować z Polski 
do Nięmiec,'że prośby © wyszukanie dla nich 
w Niemczech mieszkania i zajęcia w drodze: 
urzędowej nie mogą być uwzględnione. Ostrze- 
ga on przytem chęć emigrowania mających, że 
wobec przepełnienia w miastach niemieckich, 
z trudnością jedynie mogą liczyć na znalezienie 
jedaego i drugiego. 

OPERA W BYDGOSZCZY. W niedzielę od- 
tyto się uroczyste otwarcie sezonu operowego 
w teatrze miejskim w Bydgoszezy, pod dyrek- 
cyą b. współdyrektora opery poznańskiej, p. 
Wierzbickiego. Śpiewały siły opery poznańskiej, 
które będą specyalnie zjeżdżały do Bygoszczy 
w poniedziałki i czwartki, t.j. w dnie, kiedy 
w poznańskim teatrze są przedstawienia dra- 
mau, 

JASKINIA GRY W SOPOTACH została — 
iak donoszą z Gdańska — ponownie otwartą, 
Ukazuje się, że przyczyną zamknięcia był za- 
targ pomiędzy krupierami a zarządem. Zarząd 
chciał mianowicie zmusić krupierów, aby dzielili 
sią z zarządem napiwkami, otrzymywanymi od 

piei, 

KATASTROFA KOLEJOWA., Wczoraj wie- 
czorem pod samym Paryżem w tunelu Bati- 
grolles nastąpiło zderzenie dwóch pociągów 
osohowych, Następnie, z powodu wybuchu Te- 
zerwoaru, jeden z pociągów stanął w płomie- 
niuch. Wedle dotychczasowych obliczeń, cztery 
osoby zabite na miejscu, 60 poniosło rany, w 
tom 48 csób ciężkie, 

ZJAZD UCZONYCH ROSYAN W PRADZE. 
10 b. m. rozpocznie się w Pradze zjazd rosyj- 
skich uczonych, przebywających na emigracyi. 
W zjeździe mają wziąć udział przedstawiciele 
ukademickich Związków rosyjskich zagranicz- 
nych. Spodziewany jest udział osób z Warsza- 
wy, Londynu, Paryża, Belgradu i Sofii, Obrady 
potrwają do 17 b. m. 

WALKA Z RAKIEM., Z Waszyngtonu dono- 
szą, że pewien Amerykanin, który nie chce, aby 
jego nazwisko było znanem, ofiarował 100.000 
dolarów (wedle obecnego kursu około 600 milio- 
nów marek polskich) nagrody za odkrycie spo- 
sobu gruntownego leczenia raka, 


+. 
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Z ruchu chrześc-demokratycznego. 

BACZNOŚĆ WYBORCY CHRZEŚCIJAŃSCY 
W WIELICZCE! Otrzymujemy następujący ko- 
munikat: Wybory do Rady Kasy chorych w 
Wieliczce odbędą się w niedzielę dnia 9 b. m.: 
dła pracodawców w sali Rady miejskiej, dla 
ubszpieczonych w sali Rady powiatowej. Praco- 
dawcy Chrześcijańscy powinni oddać głosy na 
listę chrześcijańską Nr. 1, zaś chrześcijaństy 
pracownicy i pracowniczki (ubezpieczeni) na li- 
stę chrześcijańską Nr. 2. Komunikat kończy się 
następującym apelem do chrześcijańskich wy- 
borców: Idźcie wszyscy do urny wyborczej i nie 
dozwółcie, aby żydzi i ich zwolennicy uprzedzili 
was i pokonali!* 

Wszelkich wyjaśnień udziela komitet w Do- 
mu parufialnym w Wieliczce. 


Ze światą katolickiego, 

KATOLICY I SOCYALIZM, WY pielwozy tia 
dniach października odbedzie się w Sheffield 
doroczna konferencya „rzymsko-katolickiej kon- 
ferencyi Anglii i Walji“, na której Rada ko- 
mitet „wykcnawczego ma zamiar postawić 
wniosek, aby „żaden rzymski katolik nie mógł 
należeś de partyi socyalistycznej, Wobec tego, 
że Labour party w 1918 r. stała się partyą socya- 
listyczną, Rada zaleca katolikom, należącym 
do Związków zawodowych, aby się wstrzymali 
od płacenia parlamentarnej składki na partyę 
i przeciwstawili się przystąpieniu ich Zwią- 
zków zawodowych do stromnictwa pracy i do 
socyałistycznej międzynarodówki. Wniosek zale- 
ca wszystkim należącym do towarzystw współ- 
dziełczych, katolikom, aby się stanowczo opar- 
li wszełkiemu związkowi Towarzystw współ- 
dsiclezych ze stronnictwem pracy, 


Ze spraw wojskowych. 

„POLSKA ZBROJNA”. Pismo codzienne 
(Rok | Nr. okazowy) ukazało się obecnie 
w Warszawie. Redaktorem 4 wydawcą jest p. 
R. Kwiatkowski kap. „Polska zbrojna”, na wzór 
wydawnictw tego rodzaju w państwach innych 
(jak np. dziannik „La France . militaire“ we 
Frawcyi), poza działem ogólnym życia bieżące- 
go we wszelkich jego przejawach uwzględniać 
będzie sprawy armii i zagadnienia, związane 
z nią. „Polska zbrojna” ma być organem, nie- 
zbędnym dla każdego wojskowego, a ciekawym 
i zapobiegliwym informatorem dla spraw armii. 
Tumor ł. przedstawia się interesująco, 


Ze spraw ukraińskich. 


„BATKIWSZCZYZNA”, ludowe nacyolisty- 
ezno-ruskie pismo, które służyło jako pokrywka 
dla zawieszonego „Ukr. Wistnyka”, zostało 
również zawieszone, z powodu tonu artykułów 
© zamachu we Lwowie. 


Zamiadomienia i komunikaty, 


4% KAT. ZWIĄZKU POLEK. W sobotę dnia 8 
b. w. o godz. 5 odbędzie sią w Czytelni Kat. Zwią- 
zku Polek, ul. Szczepańska 5, zebranie wraz z po- 
gadanką p. Jadwigi Książkiewiczówny p. t. 
„Z pracy na kresach“. 

USTNY EGZAMIN WYDZIAŁOWY ze wszyst- 
kich treech grup wedle dawnych przepisów, roz- 
pocznie sie 14 listopadn b. r. w gmachu semina- 
eyun naucz. męskiego w Krakowie, Straszewskie- 
go 22, n gedz. 4 po poludniu. zaź egzamin pismien- 
ny U Fstonala © godz. © rano. Termin wnoszenia 
podań na ręce dyrekcyi upływa dnia 381 b. m. | 
MIANOWANIA., Naczelnik państwa nadał Dyawyi | 

Tyderykowi  bupcemu, dyrektorowi Biblioteki | 


Å— 


` 
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Jagiellońskiej w Krakowie, charakter i pobory 
ików państwowych IV katesuryi płacy ad 
. Zamianował nadzw. prof. Uniw. war- 
szawskiewo ks. Dra Ign. Grabowskiego zwyczaj- 
nym profesorem prawa kanonicznego w Uniw. 
warszawskim; nadzw. prof. Dr. Bron. Gubrynowi- 
cza uwyczajnym profesorem  historyi literatury 
polskiej w Uniw. warszawskim; nadzw. prof. peters- 
burskiego Instytutu technologicznego Dr Kazimie- 
rza Karaftę-Korbuita nadzyczajnym profesorem 
hygieny w Uniw. Jag. w Krakowie. 

Minister W. R. i O. P. zamianował Dra Kaz. Do- 
browolskiego, asystenta Biblioteki Jagiell., biblio- 
tekarzem H klasy. 


Z tenirów hkrakowskiel. 


Z TEATRU J. SŁOWACKIEGO komunikują: 
Dzisiaj ve raz 9-ty w tym sezonie Fredrowska 
„Zemsta* z pp.: Bednarzewską, Modzelewską, 
Guttnerem, Niewiarowiczem, Sosnowskim, Szym- 
borskim i Działoszem, który po raz pierwszy gra 
Papkina. Przedstawienie to daje dyrekcya po ce- 
nach zniżonych. W przygotowaniu wznowienie 
„fwlątra”, W najbliższym czasie wcjdzie na reper- 
tuar druga, oryginalna nowość sezonu, 8-aktowa, 
aktualna komedya znanego literata warszwskiego, 
K. Wroczyńskiego, p. t. „Dzieje salonu“, 

„FAUST“ W MIEJSKIM TEATRZE. Zespół ope 
rowy Tee owl operę Gounoda „Faust“, W s0- 
botę 8 b. m. ostatni występ świetnych artystów, 
pp. Jefimcewy i Kniaginina, w „Rigoletto“. 

„Z TEATRU „BAGATELA“ komunikują: „Kur- 
nik* Tristana Bernarda wypełnia stale do ostatnie- 
go miejsca widownię. Wspaniała gra artystów w 
tej tryskającej humorem sztuce, oraz prześliczne 
toalety składają się na jeden z najmilszych i naj- 

rzyjemniejszych wieczorów teatru  „Bagateli”, 


. przygotowaniu sensacyjna, angielska sztuka 
a AA sławy: „Kobieta, która zabiła* Signey'a 
arricka. 


,Z TEATRU „NOWOŚCI“ komunikują: Ciesząca 
się stałem powodzeniem operetka „Grigri“, z nic- 
zrównanym tańcem „Basiaków'*, wypełni resztę 
dni tego tygodnia. W przygotowaniu „Manewry 
jesienne" ż zupelnie nową obsadą i wystawa. 
W przedstawieniu weźmie oprócz tego, udział ca- 
ły zespół i balet teatru „Nowości“, 


Repertuar teatru miej. ku. J. Hiowaeliego, 

Piątek 7 b. m.: „Zemsta“ Fredry. 

Sobota 8 b. m.: „Promienie F. F.“ B. Win:* wa. 
Repertuar „Nowośał”, ; 

Piatek 7 b. m.: „Grigri“, 

Sobota 8 b. m.: Grigri. 


Niedziela 9 b. m.: Po poł. „Grigri“, 
„Taniee szezęścia“, 


CERTA E E R EE O E EEN 
s 
Hauka, Hteratura, sztuka. 
KS. DEGRANGES O SWYCH WRAŻE- 
NIACH W POLSCE. We wrześniowym Zeszy- 
cie katolickiego miesięcznika paryskiego „Les 
amities catholiques francaises“, wydawanego 
przez biskupa Baudrillarta, zamieszcza ks. De- 
granges swoje wspomnienia o niedawnym po- 


wieczorem 


bycie w Krakowie i Lwowie. Z entuzyazmem 
wspomina najpierw obronę Lwowa i dłuższy ar- 
tykuł poświęca polskiej Legii kobiecej, zorga- 
nizowanej we Lwowie przez panią Zagórską. 
Dalej opisuje ks. Degrangee próby propagandy 
protestanckiej, dokonywanej przez niektóre mi- 
sye amerykańskie pod osłoną misyi dobroczyn- 
nej. Wreszcie opowiada o zgromadzeniu organi- 
zacyi górników w Wieliczce, której był świad- 
kiem i na którem przemawiał. Podnosi zasługi 
„młodego wikarego, pełnego inteligencyi i gor- 
liwości” (ks. Zełwa), który „został posłany do 
Wioliczki przez Ks. Biskupa Sapiehą jednego 
% tych prałatów, którzy najlepiej pojmują ko- 
nieczność poważnej akeyi społecznej”. Nastę- 
puje opis poświęcenia sztandaru górników. Po- 
dobały mu się zwłaszcza mowy młodego delega- 


a a a ANGAN aa A 
ta górników i bardzo żywego, bardzo malowni- |iest aby AVanei nie traktowali Niemców jako 


tzegu prezesa 0rgoniq. <71— stróżów. Podnosi `: 
wreszcie objawy gorącej sympatyi dla Francyi, | 
jakich nie szczędzili po jego przemówieniu ucze- | 
stnicy wiecu, między nimi także socyaliści, o 
których zachowaniu się wobec wiecu chrześc. 
demokratycznego pisze, że: „protestowali oni 
mocno, ale w poprawnej formie“, 

Jest to już trzecia z rzędu w „Les amities” 
korespondencya ks. Degrarges'a o Polsce, rô- 
wnio, jak poprzednie, natchnioma wielką sym- | 
patyą dla naszego narodu i zawierające mnó- 
stwo trafnych obserwacyi o stosunkach polskich, 
W tym samym numerze zmajdujemy nadto ar- 
tykuły Fr. Veuillota o biskupie  Baudrikart, 
mens. Landrieux 0 misyi francuskiej w Kana- 
dzie, Beaupina o katolikach oreskich 1 t. a. 

3 „GAZETA BANKOWA” Nr. 14 i 15, ukazala 
się w sprzedaży. Na treść numeru składają się 
następujące artykuły: Dr Stanisław Garski: 
W przepaść; Verax: Na marginesie prelimina- 
rza budżetowego Rzeczypospolitej na r. 1921; 
Adolf Peretz* Przesilenie kredytu hipotecznego; 
Dr Emil Spät: Rząd a banki, Czy instytucye 
finansowa mcgą służyć za środek informacyjny 
dla władz pcdatkowych i t, d. 

G azeta Rankowa* Nr. 16. Treść nu- 
miru jest rastępująca: Targi wschodnie we 
Lwowie, Powitanie; Dr Marcin Szarski: Refor- 
ma waluty: Dr Emil Spät: Panki a Targi wscho- 
dnie: Jan Słoński: Obrót pieniężny z zagranicą, 
a masz przeniysł i hardal i t. d. 

Numer ten wydamy jest pod każdym wzglę- 
dem starznrie, a przeznaczony jest dla ucze- 
strików Targów wschodnich. Zawiera bowiem 
zestawienia przepisów dewizowych, wywozo- 
wych, przywozowych, celnych i t. d. Na pier- 
wszy plan wybija się artykuł o reformie naszej 
waluty, napisany przez Dr Marcina Szarskiego, 
dyrektora EFolskierg Banku przemysłowego. 

„KALIGULA“ K, H. ROSTWOROWSKIEGO 
| wystawiony został na miejscowej scanie lwow- 
skiej 1 zyskał niezwykłe uznanie publiczności. 
Znany literat p. Jerzy Bandrowski recenzyę 
swą bardzo obszerną i głęboką o prem'erze 
zaczyna słowami: „Nie znam innych utworów 
Rostworowskiego — jednakże sądząc po „Ka- 
lignli* ośmielą się zaryzykować twierdzenie, 
iż Rostworowski jest najpatężnicjszym talen- 
tem dramatycznym w dzisiejszej Polace, zaś 
siłą dramatycznego natężenia prawie że d% 
równuje Wysniańskiemu. Ma bardzo szeroki, 
impanujaey rozmach. ton prawdziwie i szeze- 
rza tragiczny, prawdziwie wielką paspę i wiel- 
ką. na nie nie emlądsjsea się, młość. Kon 


struuje w szorokieh obrazach, któro wypełnia 


silmie tętniącą muzyką wiersza nadzwyczaj, 
śpiewnego, melodyjnego i dźwięcznego. Ten! 
jego wiersz ...jest faktycznie porywający"; 
i t. d. Grano sztukę dobrze, recenzent chwali: 
głównie p. Barwińskiego (Kaligulę) i wyraża. 
uznanie także dekoratorowi i reżyseryi. | 

OBOZY HARCERSKIE. Krajoznawstwo w 
harcerstwie. Praca zbiorowa, w 


związku harcerstwa polskiego. Główne kwato- urzędowy: Kilka silnych kolumn hiszpańskich |jmelrzy i 


ry), Warszawa 1924. Książnica harcerstwa 
i kultury fizycznej, 8-0, str. 44. 

TCHÓRZLIWY FELEK i inne opowiadania 
z Życia harcerzy. Spolszczyli St. 8. i H. G. 
z rysunkami J. Karczewskiego. Warszawa 
1921. 8-o str. 56. 
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Koniec sesyi Ligi Naredów. | 


Genewa. P. A. T. (Od specyalnego korosp.) 
Przed zamknięciem Besyi Zqromadzenia Ligi 
narodów przystąpiono do wyboru czterech nie- 
stałych członków Rady. Ligi. Wybrani zostali 
ponownie znaczną wiekszością głosów przed- 
stawiciele Belgii, Brazylii, Chin i Hiszpanii pa 
przeciąg jednego roku. Następnie prezydent 
Zgromadzena wygłosił wielką mowę, zarayka- 
jącą obecną drugą sesyę Zgromadzenia Ligi. 
Mowca podkreślił doniosłość prac, dokonanych | 
na obecnej sesyi Ligi. Przemówienie prezyden: í 
ta spotkało sią z burzliwymi =klaskami. 

Genewa. (©. E.) Koła poinformowane de- 
mentują wiadomość, jakoby siedziba Ligi na- 
rodów miała być przeniesiona do Wiednia. 

Genewa. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Przy | 
wyborze niestałych członków Ligt narodów. | 
Belgia otrzymała 31 głosów, Brazylia 38, Chi- 
ny 31, Hiszpania 27. 


Udział Polski w kesztach Ligi. 


Genewa. P. A. T. (Od specyalnego koresp) stwo spraw wewnętrznych komunikuje, że po-| 
Na wczorajszem posiedzeniu administracyjnej ;głoski te sa pozbawione faktycznej podstawy. | 


sesyi Zgromadzenia Ligi narodów, przyjęta | 


| została propozycya komisyi budżetowej, zawie: 


rającą nową tabelę podziału kosztów, związa- ; 
nych z instytucyą Ligi narodów, pomiędzy po- 
szczególne państwa. W ten sposób między in- | 


nomi zatwierdzona też została propozycza de- miji, zostaja 18 oficerów francuskich różnego | Kredytowy. 


legata poiskiego p. Modzelewskiego, dotyczą- 
ca wysokości udziału Polski w kosztach Ligi. 


v’ 


ccn 


nia Jugoslawii, jakoteż jej obecne trudne pało- 
żenie. Nata oświadcza, że Jugosławia nie nana 
żadnych zobowiązań, któreby nastaniiy bez 
działu Jugosławii. 


e 


OFENZYWA HISZPAŃSKA. 


Melilla. P. A. T. (Ag. Havasa) Komunikat 


lewauie obrotu ziemią. a więc tyko inspren- 
„CVA przy jeaeprowiuzsaniu tysh czynności by- 
nsjnnicj zaś ma prawo do nfzielania konco- 
sji na prowadzenie przeds ębiorstw, zajmują. 
yeh sę temi sprawam. gdyż żadną ustawą, 
,ami żadnem rozporządzeniem prawo takie Œ 
jU., Z. nie zostało przekazane, 

Z tego powodu wszyscy autoryzowani geo- 
inżynierowie wedle dotychozasowych 


? 


podjęło dzisiaj rano ofenzywę, przyczem zaję- jprzepsów i ustawy nie potrzebują żadnego 


ły miejscowości Otlatar i Alkagaba. Po sironie 
powstańców straty wielkie. 


Lwycięski pochód Turków. 


Konstantynopol, P. A. T. Ag. Havasa donosi: 
Turcy postąpili naprzód w kiorunku na Bazar 
dźik, Po zajęciu miejscowości RBuleskin Tezaf 
na odcinku Afiun Karahisar Turcy postępują 
w dalszym ciągu naprzód. Inne kolumny tur- 
ckie postąpiły w kierunku na Dumlu Pinar. 

Paryż. (E. E). Z Konstantynopola donoszą 
o nowej ofenzywie kemalistów, posuwającej 
się w kierunku na Bulawadi. (Buławadi isst 
miejscowością leżącą nad rzeką Porsuk na po- 
łudnia od Naki Schor obok miasta Affiun Ka- 
rachisar. Leży omo na prostej linii na zachód 
od Smyrny o jakie 4000 kim. „E. E.). 


Różse wiadosieści. 


Wiedeń. P. A. T. (Wied. B. K.. Urzędowo 


dontszą, że węgierskie oddziały powstańcze. 


które zaatakowały oddziały austryackie gra- 


riczna na terytoryum Styry*, zostały odparie 


ogniem karabisowym. 

Warszawa. P. A. T. Wobec podanej przez 
niektóre dzienniki wiadomości o ustąp eniu wo- 
jewody krakowskiego i lwowskiezo, minister- 


Warszawa. (Telef wł) Przedstawiciel Szwaj- 
cyi przyjeżdża w dniach najbliższych do 
Warszawy. 

warszawa, P. A. T. Za męslwo i odwagę. 
jak również za zasługi położone dla naszej ar- 


stopnia udekorowanych krzyżem Walecznych. 
Praga, P. A. T. „Rien“ donosi, ża prezydent 


zezwolenia z G. U. Z. dla prac związanych s 
reformą rolną. Przy wykonywaniu tych czym: 
{ości obowiązują icl: tylko przepisy admini. 
stracyjne G. U. Z. 

Wszystkie ogłoszena Okręgowych Urzędów 
Ziemskich co de komypetencyi wykonywania 
pomiarów i prac związanych z działalnością Q, 
U. Z. nie mogą odnosić się do rządowo upowa- 
żmionych inżywierów i geometrów cyw lnych. 

Wedle powyższego prawomocnego orzccze- 
nia Trybunału wszystkie Kkoncesve radane 
przez G. U. Z. instytucyom i osobom prywa- 
tnym są bezprawne, 

Sadzimy, że rząd wreszcie unormuje te sto» 
sutki, aw szezególności będze brał pod roz- 
wagę mstyturye i cosobr prywatne, które na 
mocy ustawy prawnie swoje upeważnion'a po. 
siadają. 


BUDŻET CZESKI .Jidove Noviny”* donrszą, 
Że budżet na rok 1922 został już definitywnie 
ułożory. Skutkiem różnych skreśleń, ludżat 
wykazuje około pół miliarda koron deficytu. 
Pefieytem tym nie są chięte preliminowane na 
rok 1922 dodatki dla funkeyonarrusry państwo» 
wych, wynosząte około 2 miiiardv. W zesiawie- 
nu cyfrowem budżetu dochody wykazują 
18.684 miiirnów, rozehedy 19.229 milionów 
koron czeskich. Jak podają „Lidove Noviny”, 
deficyt ten rośnie wskutek nowej nożyczki 800 
milionéw koron na wydatki wojskowe. 

WIADOBGŚCI O RUCHU GIEŁDOWYM. 
Zniżka walut obcych i dewz utrzymuje się 
i dzisiaj w dalszym ciagu. Obroty ra czwarte 
kowej oficyalnej giełdzia w tym dziale były 
ninzhaczne. Zainteresowane akeyami banko- 
wemi i papierami loka ymi nie ożywia się, 
Nsbywano Bank Przeniysłowy i Ziemski Pank 


Z akeyi przemysłowych i handlowych, jako 
lteż górniczych do poszukiwanych należą: Zie. 


Polska zapłaci w roku 1922 — 339 tysięcy |Massaryk, zo względu na stan zdrowia, pono- |isniewski, Tepegą, Pezet, Pocisk. Nafta Pol. 


franków w złocie, zamiast 1 miliona 250 ty- |wmie uda się na Capri. Wobec tego, w myśl pa-|ska, Parowozy, Trzebinia tłuszcze 
e _.+ + gt 4 . z . A Me” hi 
sięcy franków, jakie płaciła wediug UZNANIA ;rągrafu G0 konstytucyi, podczas jego nieobe-]żaotira Polska, (Górka. Imnes. 


wszechówiatowego związku pocztowego, | 
870 tysięcy, jakie mus'ałaby płacić, gdyby pro- | 
pozycya delegata polskiego p. Modzelewskie- | 
go była odrzuconą. 


Lugendsr(f chae uwolnić naszą od 
: sowietów, 


Paryż. P. A. T. Biuro Wolffa donosi: Gene- 
rał Ludendorff przedstawił reprezentan- 
towi „Nev Jork Herald“ obszerny plan współ- 
pracy Niemiec, Anglii i Ameryki celem uwol- 
niegia Rosyi od rządów sowieckich. Od Ame- 
ryki nie bọdzie poparcia wojskowego, jedynie 
materyał wojenny i środki żywności, Wojsko- 
wą część zadania należałoby powierzyć armii! 
ochotniczej, której kontyngent niemiecki mu- | 
siałby być wyckwipowany przez przemysł 7& į 
graniczny. Najważniejszym jednak warunkiem | 


| 


| 


ułeprzyjacół, lecz jako sprzymierzeńców, 


a an D 
Pwiżoe qłalejącej Rogyi 
Bruksela. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Dzi-: 
siaj będzie tu otwarią m ędzynarodowa kon- 
ferencya w sprawie niesienia pomocy głodnym 
w Rosy. W  konierencyi weźmie udział 27 
państw, w tej lezb'e także Niemcy. Konfe- 
rencya brukselska męczy innemi będzie mia- 
ła na celu skeordynowan'e wszelk ch us.żowań, 
państw, pragnących wząć udział w Skcyi po- 
mocy. Poeiskę reprezentować będą jej przed- | 
stawiciele przy Lidze, p. Sobański, oraz radca, 
legacyjny w Paryżu p. Wielowieyski, 
Moskwa. P. A. T. Wied. B. kor. Amerykanie 


cności Dr Bonesz obejmie stanowisko zastępcy 
prezydenta republiki. 

Berlin. (E. E.). Stronnictwo socyalstyczne 
w Sejmie pruskim wniosło interpelacyę do rzą- 
du, zapytując, dlaczego Hohenzollemowie w 
latach od 1919 do 1921 nie płacili żadnych 
podatków. 

Berlin. (E. E). Z T/lle donoszą, że tamtejszy 
sąd wojenny skazał trzech oficerów niemi» 
ckich na karę Śmierci a 9 żołnierzy na ciężkie 
roboty za morderstwa i znęcanie sią nad mie- 
szkańcami Lille w czasie okupacyi niemieckiej. 

Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Wedle 
wiadomości Władywostok został ponownie ša- 
jęty przez bolszewików. 


Wiademości gospodarcze, 
Odrodzenie rolnictwa polskiego. 


„Kur. Warsz.“ ogłasza wywiad z min, rol- 
etwa prof. dr. Raczyńskim, który udzielił 


nt 


i kardzo pocicszających wiadomości. 


Widoki na urodzaj tegoroczny — oświadczył 
minisier — polepszały sią stale z miesiąca na 
miesiąc, próbne omłoty sierpniowe przewyższy- 
ły oezckiwanie. Gdy w dniu 1 lipca przypu- 
szczano, że np. w b. Kongresówce zbiór żyta 
z hektara nie przewyższy 10.5 p. w sierpniu 
ostateczne cbliczonie wykazało, że plon ten 
wynosi 112 p. Ogółem zbiór najważniejszych 
zemiopiodów w r. 1921 w poszczególnych 
dzielnicach państwa przedstawia się w tysią- 
cach tonn, jak następuje: 


3 żyto pszen. jęczm. owies złemn. 
rozpoczęli 28 września w Samarze akcyę TA-|p Kongres, 1907,3 3046 546,9 1084,4 651,9 
turkową, wydając pożywienie głodnym dzie- Małopolska  +858 580,6 852,7 70,8 45818 
cicm. Pracują oni w ścisłym kontakcie z wła-l b. dz. maks 1074,9 110,0 169,0 247,7 3043,9 
dzami sovicckiemi Zapasy amerykańskie są|080 em bez 

uzupełniane środkami żywnościowymi, jakie- | RZE 3568,0 884,11 1068,6 2032,9 14137,1 
uapłynęły w ilości 800 tysięcy pudów. Amery-|zhektarawąq 11,6 126 121 113 800 


kański profesor Kelock, który zwiedził guber- 
nią samarską i kazańską, wyraził przekonanie, 
ża dzięki zarządzeniom rządy sowieckiego, uda- 
ło się zmniejszyć skutki klęski giodowej. 


Niemcy proszą o zniesiekie sankcyl, 


Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Szereg ; 
dzienników zamieszcza wiadomość, że amba- 
sador niemiecki w Paryżu podczas swojej ofi- | 
cyalnej wizyty u prezydenta Brianda wystąpił i 
z prośbą o zniesienie sankcyi wojskowych. | 


Hagia zmiana Anglii w sprawie węgiersk. 


Beriin. P. A. T. (Wied. B. kor.) „Deutsche 
Allgemeine Ztg“ donosi z Rzymu wedle „idea 
Nationale, jakoby Anglia nagle cofnęła pod 
różnymi pretekstami swoją zgodę co do wło- 
skiej akcyi pośredniczącej w sprawia zach. 
Węgier. Wobec tego zaniechano przedłużenia 
ultimatum, przez co powstało trudne położe- 
nie. Oczckują nowego oświadczenia angiel- 
skiego, 


NOTA PROTESTACYJNA W SPRAWIE 
GRANIC ALBANII. 


Belgrad, P. A. T. (Wied. B. kor.) Nota pro-: 


Nadwyżka zbóż ozim;ch, którą dał ogółem 
zbiór tegoroczny w porównaniu 2 zeszłorocz- 
nym, wynosi 193.000 wagonów, zbóż jarych 
zaś 37.000 wazcnów. Jedynie ziemniaki dadzą 
zbiór o 400.000 wagonów niższy, niż w roku 
zeszłym. 

Pomyślny zbiór tegoroczny i podniesienie 
stanu zagospodarowania warsztatów rolnych 
zapewnóa, począwszy od roku bieżącego nietyl- 
ko zupełną samowrstarezalność Polski pod 
względem zaopatrzenia w najważniejsze zie- 
miopłody, alə nie wyłącza nawet możności wy- 
wiezienia pewnej ilości zboża za granicę, po 
catkowitem pokryciu zapotrzebowania krajo- 
wego. 

Co do bydłostanu minister zapewnił, że stan 
inwentarza żywego w gospodarstwach wiej- 
skich stale wzrasta, a na terenie całego pań- 
stwa daje się zauważyć szczególnie intenzy- 
wny wzrost stanu nierogacizny, który dosięga 
wysokości przedwojennej. 


|Upoważnienia na parcelacye dla geometrów. 


Najwyższy Sąd w Warszawie (izha IV) z dn. 
28 kwietnia 1921 r. (do L. 1762 Rej. A. 324/4) 
orzekł, że rozporządzenie byłego pre- 
zesa Głównego Urzędu Ziemskiego prze- 
kracza zakres kompetencyi działa- 
ria G. U. Z. albow em do zakresu działania 


testacyjna z powodu granicy Albanii będzie G. U. Z. należy mędzy innemi regulowanie 


prawdopodobnie dzisiaj wysłana do mocarstw 


l spraw dotyczących ustroju gospodarstw rol- 


koalicyjnych. Przedstawia ona znaczenie de-|nych, jako to: scalanie gruntów. układu shi- 


cyzyi w sprawie Albanii i podkreśla oczekiwa- | 


żebrości, podzału gruntów spólnych 4 regu- 


k ŚP. SES 
Naktórę akcya 
juległy zniżee: (Cegielski) (5.500 m.) Trzełfnia 
żelazo straciła 600 punktów, Choderów (6500 
im). Ruch w papierach dywidendowych zawsze 
bardzo żywy. 

„Czarna giełda ohjawia tendoneve zniż- 
kową, ujawniającą sę już w szacowaniach po- 
rannych, zmianiajacych się w ciągu dnia nie 
raz kilkakrotnie pod wrażeniem  uspokajają- 
cych wieści lub też pod wpływem n'ekorzya 
stnych pogłosek I kanjunktur spekulacyjnych. 
Dolary amer. 5700 m.. Dolary kanad. 5000 my 
Fr. szwajc. 980 m., Fr. franc. 400 m., Tiry 
220 m., Leje 46 m., Marki niem. 46 m., Kor. 
czeskie 67 m., Niem. austr. 2 m. 20 fen, — 
Przekazy na Berlin 51 m., na Pragę 67 m., na 
Wiedeń 2 m. 35 fen. 

GIEŁDA ZBOŻOWO-TOWAROWA. Żyto 
[10.000—10.600, siano prasowane 2.800. kuchy 
lniane mieszane franco mtacya Warszawa 
12.000, otręhy jęeczmonna franco Warszawa 
7000, maka żtna 70% 14.200. Ceny rozumie- 
ia się za 100 kg. netto stacva załadowcza, o 


|le n'e będą podane "ne miejsca dostawy. 
KURSA. 

Zurych. P. A. T. Końcowe kursa dewiz: Ber 
lin 4.60, Holandya 18325. Nowy Jork 565. Lon» 
dyn 21.36, Paryż 41.25 Medyolan 22.75, Bruk- 
sela 40 i pół, Kopenhaga 105.75, Sztokholm 
128, Chrystvania 68.50. Madryt 74.50 Buenos 
Aires 185. Praga 595, Budapeszt 0.82, Zagrzeb 
2.80, Bukareszt 4.75, Warszawa 0.12, Wiedeń 
0.35, aurir. staml. 0.22. 

Warszawa. P. A. T. Waluty: Dolary Stanów 
Zjedno. gotówka tranz. 5000—5100, sprzedaż 
5125. kupno 4970, kanadyjskie trare. 4500, 
frank frant. trans. 865. czeki: trans. 370—860, 
sprzedaż 365, kupno 355, szteri. czeki: trans, 
19750—19300, Belgia czeki: trans. 358—3850, 
N. Jork czek: trans. 51.00—50.50, sprzedał 
50.50. kupno 49.60. marki niem. gotówka sprze. 
daż 40*/,, kupno 39.25, czeki: trans. 42.25— 
41.25, sprzedaż 41.25, kupno 40, Gdańsk cze- 
k: trans. 42—41. korony austr. czeki: trans. 
185—175, sprzedaż 175, kupno 160, korony 
czeskie trans. 56.76, sprzedaż 54, 

Wiedeń. P. A. T. Na giełdzłe wiedeń- 
skiej panuje katastrofalna haussa wszystkich 
obcych walut. Markę polską notowano dziś nie- 
oficvalnie 75. : 

Praga. P. A. T. Kursa dewiz: Berlin 76.75, 
Warszawa 0.65, marka  miemiocka 77, pob 
ska 1.15. 


NABESŁANĘ, 


ę 
WITOLD Łodzia PORIŃSKI 


przeżywszy lat 82, po długiej a ciężkiej 
chorobie, opatrzony św. Sakramentami, 
zasnął w Panu 8 października 1921 roku $ 

w Kościeleu w Wielkopolsce. i 
Wyprowadzenie zwłok z dworca koleje- $ 
wego w Krakowie na miejsce wiecznege Ę 
Spoczynku nastąpi w sobotę dnia 8 b. m. $ 
o godz, 10 przed południems, na który-te EJ 
smutny obrzęd stroskane dzieci, wnuki $ 
i prawnuki zapraszają Krewnych, Przyja- 

e ćł i Znajomych. 


Hsbożeństwo żałobne 
odprawione zostanie w poniedziałek dnia $ 
10-go b. m. o godzinie 11 rano w kościeie | 
Najśw. Panny Maryi. 
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MAURYCY LEBLANC. 


Marzeń: fun nannispzą 
BGILCAGEC U fi QUI JUŻ 
8 


3% 
BE zł, 


— Czy to ty mój ojczec 
opanywać wzruszeime. 


— Tak! czy mąż twój jest z tobą: 


— Tak, właśnie wróchiśmy. 


— Powiedz mu, że chcę z ńim mówić. 
Niech przyjdzie do mego gabinetu... sprawa 


pina.. 


— Dobrze mój ojcze, zaraz go przyślę. 
Nadsłrehiwała przez chwilę, a potem wró- 
cila do a puduam, w którym czekal 


jej mąż. Rzekł 


— Jestem a że ojciec nie odszedł. 


Skierował się ku drzwiom. 


— W takim razie., jeżeli chce ze mną mó- 


WiĆ.. 


— Mój ojciec nie jest sam, odparła za- 


stępujae mu drogę. 
— Kto iest z nim? 
— Jego siostrzeniec, 


zz3 rozważania, roześmiał się 

— Ach! ten poczciwy dE źmboł ise 
taj? Wszystko więc wyszło na jaw 
najmniej... 


— Mój ojeiee wie o wszystkiem, rzekła... 
£łvszałam cała rozmowę. Siostrzeniec prze- |Ś 
czytał lsty.. Z początku nie ehciałam pańa 
przyszla mi do głowy, 


ostrzegać... a potem... 
że t9 mój i 


Jacek d'Emboige. 

Zapanowało milczenie. Patrzył na nią Z3 
zdziwieniem, ponieważ nie rozumiał dobrz3 
jej zachowania. Ale nie tracąc czasu na dłuż 


ej 
w? 


O 


„BŁEB WARODW" s dnia 8 października 1921 reku 


Przyjrzał się jej zoowv. Lecz natychmiast |s 
„arhwycony niezwyałą sytuacyą, wybuchnął ls 
śmiechem. 

— Jakto? Moi przyjaciele na okręcie ñie 


ar portyerę i rzekła. 
Tu są drzwi, zapomniane oddawna. 
Mój ojciec sądzi, że klucz zginął, ale ja mam 


winzień uciekł? A to głupey! Achl jeżeli się | 
samemu wszystkiego nie robi! No, wszyst- |zasuwy u drzwi. Będziesz wolny. 

ko jedno. ale to zabawne!.. d'Embolsa w Był zdumiony, choć już zrozumiał zacho- 
v*aice z A Emboisem... A gdyby tak nikt niejwanie się Anieli. Czuł się zmieszany, za- 
Es gl nas rozróżnić, gdy by sam dEmboise | wsiydzony wobec tej twarzy, smutnej, nie- 
|nie mógł się połapać? ładnej, lecz pełnej niewymownej słedyczy. 

Zyrócił się szybko ku toalecie, schwycił |Nie śmiał się już. Ogarnęło go jakieś uczu- 
ręczn*k, zmoczył go, potarł mydłem i i szybko jcie €zei, zmieszane z6 współczuciem i wy- 

obmył twarz, starł farby i jednym ruchem |TZutami sumienia. 
ręki zmienił ułożenie włosów. — Dlaczego pani mnie ratuje? 

— Ne. już zrobione, rzekł, wale wobec za estes pan moim mężem, 
Anieli w tej samej postaci, w jakiej go wi- 4 E T 
čziala w EE włamania w Pas ice — Ależ mienie... ukradłem koge na 
w ten sposób rozmawiać z pani ojcem. oł OLE zs a Bekaa 2 
>= ~- pan ideio? krzyknęła, zasłania | __ Wiąśnie, odrzekł z żywośca, myślałem 
kk ea TEPEE T 6 tem i dlatego przywiozłem tutaj d‘Emboi- 

— Nie wa | NME a se'a tak blisko. Gdy ja zniknę, on będzie 

ikera? i pani mężem. Jego poślubiłaś wobec Indzi. 

—A jeżeli zabiją pana? — Pana poślubiłam wobec Kościoła.” 

— Zabiją mnie? 

— Do tego daża. zabić pana. a trupa rzn- 
cić gdziekolwiek... Któżby się o tem dowie- 
dział. 

— Mają zupełna racyę ze swero punktu 
widzenia. Ale jeżeli ja nie pójdę do hich, 


wiodą do stóp tej baszty. Tam usunie pan 


żyć. Unieważni się to małżeństwo. 
— Czyż istnieje jaki jawny sposób? 
Umitkł, myślał przez chwilę o tych wszyv- 


est tu- 


die nieco, a tak doniosłych dla niej. 
Przy- 


Powtórzył parę razy: 

— To okropne; okropne, powinienbym 
był przewidzieć to. 

I nagle, opanowany nową myślą, wykrzy-, 
knał, klasnawszy w Tece. 


oni przyjdą tutaj. Te drzwi nie watrzymaĵa 
ich napewno, ani pańi. Lepiej predzej z tem 
skcńczyć. 
= Chodź pan za mną, rzekła Anisla. 
Wzięła lamnę, weszła do swag» pokoj::, 
O -ud szafę Tustrzańa. która po aęzyła 


si z kim$ z Watykanu. 
Sr! W" PRCYGPRJTZE SES PR 


oe áo n) aat a 


W stadzie raia krwi arabat xx. CA? 


w Gumniskach p. Tarnów 
są do sprzedania 
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spaiti moich listów? Dopuścili do tezo, by ' go. a pan, Schody wykute w munze j 


— Kościół, kościół... jakoś to można uło- ;sama sobie nie zdawała sprawy. Czy w tej 


stkich T émieeznveh i bez znaczenia |rza romantycznego i rycerski ego?" Pewneco 


læa, dotarł do jej pokoju i wsunął jej na pa- 


— Jnż wiem! Jestem w serdecznych sho- | 
Otrzymmam | 


Es 


NALEZ:'ONQO m-t] 
w I sie Bielańskim. 
Ode+reć można: 


$ łatwo na ukrytych kółkach, ddahylita |ondjawzą T i jestem pewny. że Ojciec e 


ty, wzruszony mojem błaganiem.. E 

Ten plan był tak zabawny, a eR jego 
itak naiwna, że Agnieszka uśmiechnęia się| 
i odrzekła: 

— Jestem żoną Pańską wobec Boga. 

Patrzyłą nań oczyma, w których nie bylo 
ni wzgardy, ni wrogości, ni gniewu. Zdaważ 
sobie sprawę z tego, że nie traktuje so ja- 
ko złoczyńcę i bandytę, lecz jako człowie 
ka, który jest jej mężem i z którym kapłan 
związał ją aż do śmierci. 

Podszedł bliżej i spojrzał jej głęboko w 
oczy. Nie spuściła swoich, lecz zarumieniła 
się. Nigdy w życiu nie widział twarzy tak 
wzruszającej, nacechowanej taką czystością 
i godnością. Szepnął, jak owego wieczoru 
w Paryżu: | 

— 0! te oczy... te oczy spokojne 
tno i takie piekne... 

Śchyliła głowę i wyiakała: 

— Idź pan, idź pan! 

Wówczas „wobec tego wyraźnego zmięsza 

nia odczuł jej tajemne uczucia, z których 


1 Smu- 


duszy romantycznej, kołysanej ni iczaspoko-, 
jonemi snami i przestarzała lek'lura nie wy- 
rósł do rzędu "bohatera a la Byron, korsa- 


wieczoru whrew wszelkim przesz kodom, ja 
kiś awantumik. opromi ieniony urokiem le- 
gendy, wyoalbrzymiały nieustraszcną odwa- 


'lee obrączkę ślubną. Były to mistyczne, 

nrzedziwne zareczyny, scena z czasów Kor- 

sama i Hernaniego. 
Był tak wzruszony 


: 


i roztkliwiony, że 


BZO. 


omal nie wykrzykiął w pierwszymi poływia 
sgzaltacyi. 

— Ch A — UC 
(pritwną ŻGną-towarz: 
jniebezj:i: czeństwa 1 radosci.. To cudowne 
życię możue, śmiałe 1 czarujące... 

Ale Aniela podniosta oczy, a były ofe tak 
czyste, tak Guinne, Że zaczerwienił się Po 
uszy. 

Po tej kobiety w ten omg: nie mężna 
bylo przemówić, 

Wyszentał: 

— Przepraszam pania. Wiele złych rzeczy 
popaln'tlem w życiu, ale to wspomuienie be- 
dzie dla mnie najdokuczliwszym wyrzutom. 
Jestem nędznikiem, Złamałem życie pani... 

— Nie! enara łagodnie, wskazałeś 
prawdziwa droge... 

Chciał pytać dalei,, ale otworzyła drzwi 
| nkazvwała nm droze. Nie mieli sobie miż 
nie wiecej do powiedzenia, Bez słowa, sklo- 
nił się przed nią gleboko i wyszedł, 


1 


ajmy — josteś moją 
n. Podziel mój las, 


mi 


W miesiace później, Aniela de Satzeaw 
Wendome, ksiożniezka da Bonrhe: OM 
legalna małż owsa Atsenfucz" Tenth, obie 
kła welon zakonny pol imieniem E try 
Maryl-Auenstv i schroniła się do Noe 
Siństr DPominikaneł. 

W dzień uroczystości, 
Elasrtoru otrzymała dużą 
wana i list... 

Let zawierał te słowa: 

„Piła uhosich Siostry NMaryAuausty*, 

w karercie znajdowało się nięćset tysie- 
cv dE "anxÓ" Wa 


matka przełożona 
kopertę zalako- 


KONIEC. 


———— ORA CZY CA TAE TOT ZET PA TOWER A A SLA 


y 
, 
j 


DOSTAWA DLA 


Piekar- 


4 BE Państwowy Szp ta 


i powszechny wa Lwowlo, oraz Pañ- 
stwawy Zukład dla th granych w Kulparkow'a razpisują 


aaa 


| Wsrelkieta ro? 'zej 


BUDOWLE 


SZPITALI, 


FRANCISZEK UHLIR 


skład witrażów I oszkień artystycznych 
YRZBEZCHGVICE pod Orebem (lzechasławacja) 


wykonńje witraże i wszelkie oszklenia artystyczne dla 


kościztów, domów prywatnych lid. 
Kosztorysy x ROA poradą na żądanie Wo 


. lat 11— od 11/,-7 lat ij £ dftzeo 07 > 
2 Opiery saa d KaG d RT wysntości d klacze wysokości a 5 7 d ae r. E (ib A ertową na: l z pustaków belo- 
i 162-164 cm, od 142-157 tm, ię RA A A B uA 37 i jej s 1. 85 wagonów [ra 10.000 kg] ziemniaków zimowych, nowych szwodzkieą 
DEK, Hi $ ER EFR EAEI | È A 2. 20. 00 kg. kapusty zwykiej w głowach, ! systemu „LE SAN 
Rp ; p Tam Śr | La A: n robot U! 8. 3 wagony buraków Ćwiklawych, | se aa 22: 
m Spółka Akcyjna, dawniej K. BUSZCZYŃSKI i M. ŁĄŻYŃSKI 6 Í jtd. costara po wszysłęzaej cenia 4. 1 wagon brukwi [karnicii], || ogniotrwałe, zdrowe. 
> : > ; R stel BE X b. 5.0v ką. marchwi jadalnej, EPE ora 
Warszawa, Królewska 10. — Oddział w Krakowie: Basztowa 17. 8 Korei Firuze 6. B.0CO „ kelarepy, | i dowiirzęcęgiy wayne u 
T Telefon Nr. 19735. Telefon Ne. 1151, È Skoczów Śląsk. m1 7. 1r wagon jabłek zimowych, | | nawet tańsza od domów 
p je . . . . H ji . Q kg. cebuli, , f Wa, 
rzyimuie zamówienia ime zboża siewne [| Bieliznę męską | s. 14m „pietruszki || projektuje i wykonuje 
p i } ' na ezitig Z CZA ag £ wyxonuja szybko I po cenach 10. 1000 , kapusty włoskiej, : Inż. RUDOLF HAND 
| wymiarów, nabyć można) | 8  Zyto: orycinalne selekcvine. ,..„KAZIMIERSKIE* 8 przystępaych ws | ją gora ” sięz Imierzwy.lw okłotachj, Bonan 
w młynie R s elekcyonowany odsiew .. „PETKUSKIEGO* a praka Ran "s 2.570 h owsa, Rat. Ph Stolarska 8. 8. 
a R . 5 wagonów maki żytniej 750% [wzgl]. 7 wagon. żyta], hi 
Gr b! d st Š | gaj i arugi RY „SETR PE Z z KRAKÓM — Filipa 23. 15. 15,000 kg. mąki pstennej 608%, wzgl, 91/2 ZE Sb "xy 9 
OBia pOl SLASZOWEM). 1499 Pszenicą: oryginalną sekcyonowa KONSTANCYĘ" R | - 16, 3.000 „ grysiku pszennego, "|| Pasa ztodowano w Stone 
e: a LOGA "WANDA" u |» OwOZY Tae 17, 1 w: gou krap jeczrriennych, wzgl. 2 wag. jęczmienia, dra milionów we bad 
s > 5 A a a u ea a koddii zprzedania: IR. J wagon „ hreczsnych, wzgl. 2 wag, hreczki, ana, W Kngiji zskoni a we 
e e e GRORIT TASSTSMECZUCTOZERSWIERTJUBOGI ADI BAASE BLATE Podgórze, Kaiwaryiska 74. 1307 19. 1 wszon „ KSZO wzgl. 3 wagony prosa, n9 sbecni ie produkcje 100 mil- 
= S A £ ck 20. 1 wagon prochu jonów puszaków Leann dla o- 
Pracownia witraży PE: zm 2. 1 Wagon pios Bór yty 
i oszkleń artystycznych A : » grysiku kukurydzianego, as “e tysięcy Naa 


darmo ł opłatnie, 


MERTE 


znazkoraitą polską wodę alkaliczną 


„Ostromęcką ' 


(dawniejszą Marienqelie) z Bydgoszczy 


zastępującą wody Karlsbadzkie, 


skie e c.z powodu wysokich zalet leczniczych 
doskonałą w smaku poleca P. T. szpitalom, 


botelom, restsuracjom 


Dom Handiowv-Komisowy „Robur“ 


Dz St. Stoiarzowicza 


gdzie przyjmuje się zamówienia. 


KSIĘGARNIA NAUKOWA 


POLSKIE TOWARZ. PEDAG. M. ARCT. (R 


Ska z Ogr. Odpow. Lwów. 
poleca nowość 


Dr. Karol Kwieciński 


KRAJOZNAWSTWO 


| e 11 weta ER gi Ia rinneil 


w Krakowie, wi. Karmciieka L. 48. 
mający wyłaczne zastępstwo na Małopolską i SALA 


ze szczególnem uwzględnieniem 


-=== MĄŁOPOLSKI 


s li znymi rycinami w te sce. 


drożyź. 300 MKkp. 


niezbedna dla młodzieży starszej i dla 
bisljotek szkolnych. 


Książka 


J. Blaszezyki Sps 


ok Rok 
„R enl zaiożenia mieszczenia ogłoszeń. = Jeżcji szukacie kupra, sprzedaży, posady, Służby, 
1907 1907 zguby, jeśli się ehcecia zkogacić 
| EG re | 
3 kn OGŁASZAJCIE. 
ewy zastrzeż Po 2 
3 = T= 


R'arztzyka 
Eraszczyka 
Błzszczyka 


cia u bydł 


w nce u świń 


w 


ystawiamy na Targach Wschodnich! 


PORE IUSR SENTRAL 


mom RPO w zastępstwie wie Polsk 


Cena z dodatkiena 


Fabrykacja i sprzedał , 
| środków leczniczych dia bydła 


Ostrów w Pozn. 
Skrzynka list: 20. 


Biłaszczy Ra flnktura na zo'zy u koni 


tinkiura na kolki u koni i wrdę- 


tinktura przeciw biegu ce u cie- 
ą4t i prosiąt | cholerze u drobiu 
tin*turą »apoblegająca gip- 


T. Kupców i 


poleca po censch 
m konkurency|nych: 


DOM RURTOWNY „WRZOS“ 


czasowego, względnie listu przydziaiowego po odpowie- 
dniem wyiegitymowaniu się. 


ESET 


Ba | 


1401 TOW. AXE. 


eG 


FILJA w TCZEWIE DLA POLSKI 


ULICA DWORCOWA NR. 1. 


POETA 


fto nabycia w apishach i składneh apicczrycit. 
Tysiące poświadczeń i dalszych piser:nych zamówień! 


1246 
spy Crop) 


| BUBSZZZSIZE 


kiej Spółki prasowej K, Haleksa. — Redaktor naczelny i odpow. Jaa Maty Matyasik, — Druk 


i Kółek olaa 5 
w TOWARY SEZONOWE ZIMOWE: 


chustki, pie piedy, Delima, pończochy, skarnetki, kożuchy, s7odnice, spodnie ubrania. — Materyo 
zimowe, karchany, flane'a, czjgi, półna ko'erowe I białe, — obuwia — skórę na podeszwy 


KRAKÓW 
NH rowoderska 7 A 


Majstarsze pisma codzienne w W. M. Gdańsku, bardzo roznewsze- 
chnione na Pomarxu i Kaszubach, » » » wychodząca juź ed 374 lah 


GAZETA GPAŃSKA posiada tyle zatet, ża Jest bardzo wskazaną Co za” 


BACZNOŚCI W Polsce Gazelę Gdańską zamawiać można w każdym urzędzie poczt. 


| BOSS ZOGIAE 


7? 


sł niny i smalcu. akoniraktowane i w prodrkeji. 


Podane wyżej ilości mogą być zwiększone, lub 


zmniejszone, RE ac 
Artykuły od 1 do 13 włącznia mają być dostarczo- OO0O00000500000 


ne najdalej do końca października b. r. w stanie zdro- 
wym, w gatunku pierwszej jakości, 


Ziemniaki mają być zdrowe, duże, jadalne, prze- 
biersse, bez Śmieci i ziemi [podać gatanek]. 


Szczegółowe oferty na wszystkie artykuły, wzglę- 


Zakład krawiectwa 
damskiego cu 


d. Kalafarski 


HU EZR m m dnie poszczególne z nich, na całą ilość, względnie jej 
zicc EA EP RE część, wnosić należy do Zarządu Państwow o Szpi- « 
FE EMEL KUEN, R ZEE tela we Lwowie 4 dnia 23 Ax września be r. 8 Kraków, Szewska 12, 
spi. aS dz na i2 w poludnie t złożyć równocześnie w Kasie Najszykowniej wykonywa 
I 3 z Sznital. wadju m w wysokości 60% od kwoty, na iaką koatytmy, płaszcze, it. d 
są ER, opiera oferta. i 
sA . w l p być złożone w papierach wartościo- Sj mA 
je OBUTNORZ WAIT 5 Et RR Ew d Szpitala Państwewego pie a" „ZE IC aa 
g a 410 szgć SERRA 1] DDODOGOROOGODOGO 
| | BANKMAŁGPOLSKISA. | | AE 1 
Gisshibler= à , i “e ET GA PULS KA“ S. À. 
$ W KRAKOW E, RYNEK 25. TAn 
X zawiadamia interesentów, że akcje T iH. em 1929.roku w Krakowie, Rynek g gł. 19. II. p. 
e) zostały już skoniekcjonowane i podiąć je można w Od- Go" uke anek zc pa | 
Ę dziele depozytowym Banku za zwretem Świadectwa tym- 


Zawiadamismy miniejszem, że na podstawie uchwały |. Zwyczaj- 
sega Walnego Zgromadzenia z dnia 28. IX, 1921. wypłacać będziemy 
pucząwszy od dnia 10. X. 1921. 


(1) a 
20% dywidemde 
za rok 1920, a to od akcyi |. emisyi za cały rok t į. po Mk. 25— 
cd atcyi, zaę od akcyl II. emisyi za 2 miesiące t, j. Mk, 450 od akvyl. 
Wypłata nastąpi odnośnie do I. emisyi za zwrotem kuponu Nr. 1., 
zaś odnośnie do Ii. emisji za ostemplowen.em świadectw tymczasowych. 
ZP uskuteczniać bedą: 
w Krakowie: Tow. „Żegluga Polska" S. A.. Rynek gł, 19. p. i 
Bank Związku Spółek Zarobkowych Oddział w Krakowie; 
we Lwowie: Bank Rolniczy; 
w Warszawie: Bank Związku Ś półek Zarobkowych, Jasna 1; 
w Poznaniu: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Central 
w Lublinie: Bank Związku Snółek Zarobkowych; 
w Cieszynie: Towarzystwo Oszczędności i Zaliczek. 
1443 BYREXCJA. 


5 Baczność I Baczność I 


Kerzystajcie z okazji! 


~am Prosta droga. m=- 


Kto przyjeżdża do Łodzi po zskupy towar'w łokcowych, niech nie omieszka 
ws własnym interesie konłecznie zajść do skłedu kupca | fabrykanta 


LEGNA RUBASZKINA w ŁODZI 


ulsa Kilińskiego Nr. 49, 2-gia pięta, m. 10. niedaleko dworca Warszawskiego. 


Uwaga: Dja dogodrości klijenteli otworzyliśmy oddział ekspedycyjny. Wysyłom 

pocztą od owiednie odcinki towarów okciawych (kupony) $-i4'e podług przesłanego lu 3 

określonego nam wzoru, Rowett bez zańdrukw, znilczią poertową. [Za opako- N 
wanie i przesyłki pocztą dolicza się 4 proc] ; 


Ma'erjaly, nieodpowiadające wzorowi, przyjtaujeiwy z powrotem. Wzorów nie wysyłamy. f a 
Sprzedaje się taniej, bo w prywatnem mieszkaniu, Interes obliczony jest na wielki obrót. MO 
Wielki wybór pad resztex. 1264 © 


| 


Dopieraii pay przemyci Giczysty 


Drukarnia „Głosu Narodu w Krakowia pod zarządem Romana Farka. 


